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Kraków 13 czerwca.
Ankieta gimnazyalna ogłosiła już wynik 

swych narad, który powtórzyliśmy w Nr. 130 
Czasu. Sprawa atoli reformy planu nauko­
wego w szkołach średnich bynajmniej je­
szcze w ten sposób załatwioną nie zosta­
nie i dla tego zanim uchwały ankiety uzy­
skają sankeyę ministerstwa, dyskusya pu­
bliczna a wyczerpująca zdaje nam się w tym 
przedmiocie bardzo pożądaną. Jakkolwiek 
więc nie ze wszystkiem się zgadzamy, co 
nas w tej mierze dochodzi, umieszczamy 
jednak uwagi od osób poważnych pocho­
dzące, pragniemy bowiem aby zdania się 
starły, a w ten sposób aby sprawa tak 
ważna, jak sprawa upragnionej reformy 
planu naukowego w szkołach średnich, 
wszechstronnie rozebrana i rozpatrzona, za­
łatwioną została w sposób powszechnie za- 
dawalniający, zapewniający trwałość no­
wemu porządkowi. Z powodu artykułów 
zamieszczonych nie dawno w dzienniku 
naszym, otrzymujemy dziś z innej strony 
następujące uwagi:

Sprawa reformy planu naukowego szkół śre­
dnich i metody nauczania jest jedną z tych, któ­
re obudzają powszechny interes. Ludzie nauki 
od dawna o tę reformę wołają, a ojcowie i opie­
kunowie od dawna je j wyglądają. Przyczynę wielu 
niepowodzeń w różnych zakresach publicznego i 
prywatnego życia, możnaby u nas snadnie odnieść 
do" wadliwości szkół średnich, która w pierwszym 
artykule, z ogłoszonych niedawno w Czasie tak 
drastycznie, a niestety tak prawdziwie została wy­
kazaną. Artykuły te i wiadomość o ankiecie przez 
rząd zwołanej zostały też z wielką radością po­
witane przez wszystkich interesowanych i pojmu­
jących doniosłość sprawy, a lubo ankieta już się 
odbyła i lubo co do mnie w zupełności podzielam 
zasadnicze zapatrywania wyłuszczone w artyku- 
łaoh odnośnych w Czańe zamieszczonych, zdaje 
mi się wszelako, że rzecz nie jest jeszcze zam­
kniętą, niepowinna być zamkniętą i dyskusya jest 
pożądaną, tem bardziej, gdy rezultata odbytej 
właśnie ankiety niezupełnie jak  mi się zdaje od­
powiadają oczekiwaniom, jak  niemniej i dążności 
artykułów w Czasie zamieszczonych.

Niezamierzam całego przedmiotu rozbierać, chcę 
jedynie kilka zrobić  ̂uwag, odnoszących się do 
niektórych szczegółów wymienionych artykułów:

Nie zdaje mi się być prawidłowym porządkiem 
uczenie fizyki i chemii w niższem, a t. z. historyi 
naturalnej w wyższem gimnazyum. Naukę o wła­
snościach ciał i ich oddziaływaniu wzajemnem 
powinnaby poprzedzać nauka o istnieniu i podziale 
ciał. Też "same motywa, które przemawiają za u- 
czeniem geografii w gimn. niższem, przemawiają 
również za mineralogią, botaniką i zoologią; ilo­
ści są dostępniejsze dla chłopców z pierwszych 
klas, niż jakości. Oczywiście geologia, fizyologia, 
anatomia pozostać winny dla gimn. wyższego.

Jeżeli ogólnym celem nauki gimnazyalnej jest 
nadanie umysłom wyższego stopnia rozwoju, a 
charakterom’ podstaw etycznych; to w przeprowa­
dzeniu cel ten może być osiągany tem łatwiej, 
jeżeli umysły nałożone będą do stosowania naby­
tej wiedzy. Kierunek ten zgodnym jest z dążno­
ścią nauki średniej, jako organicznej całości, jak  
również i z duchem czasu i potrzeb dzisiejszych. 
W ynika ztąd potrzeba, ażeby matematyka w ca- 
łem gimnazyum była uczoną z ciągłym względem 
na zastosowanie praktyczne, co wartości tej nauki 
pod względem dydaktycznym i intelektualnym nic 
nie umniejszy; ażeby w klasie czwartej była po­
daną w treściwych zarysach geografia handlowa, 
rachunkowość handlowa i statystyka; ażeby w gi- 
gnazyum wyższem zasady ekonomii politycznej i 
cały ustrój "konstytucyjny własnego kraju i pań­
stwa wchodził w plan naukowy.

Część literacko-artystyczna.

STANISŁAW AUGUST
\

w pogoni za sławą.

(Dalraj ciąg).

Z Berna i z następnej podroży zarówno mło­
dzi Mniszchowie jak  B ertrand , pisywali do Pol­
ski listy, posyłali notaty, listy osób znakomitszych 
i dzienniki podróżne raz m atce, drugi raz Łoy- 
kowi. Zbiór pism tych dostał się królowi. Kiedy 
i jak ?  Wiedzieć z pewnością nie można; z umie­
szczenia w tece naszej ku końcowi (pod nume­
rami 268—274) i z innych pozorów sądząc, w smu­
tnej epoce pobytu w Grodnie po trzecim roz­
biorze. Pani Mniszcliowa dłuższy czas tam  z nim 
przepędziła, a nawet potem do Petersburga mu 
towarzyszyła.

Prawdopodobnie chcąc nieszczęsnego monarchę 
rozerwać i wspomnieniami lepszych czasów stłu ­
mić choć n a  chwilę upokarzające uczucie upadku 
i opuszczenia, ofiarowała mu w kopii cały zbio­
rek pism, które.m usiały go zająć, lecz w części 
zapewne już i znane mu były. Podopisywała ona 
na brzegach różne uwagi bardzo złą francuzszczy- 
zną, lecz niekiedy dość zabawne. Z okazyi wspo­
mnianej gdzieś sprawy Calasa opowiada ona: „Je­
den z rądzców parlamentu tuluzkiego, który nie 
był obecnym na sesyi na której potępiono nie­
szczęśliwego Calasa, chciał wobec pewnej pięknej 
Paryżanki, tłomaczyć kolegów z tego niesprawie 
Ćłiwego, a  bardzo zaczepianego wyroku. Rzekł

Nauka języka łacińskiego i greckiego wymaga 
gruntownej reformy metody. Sądziłbym, że język 
łaciński w gimnazyum niższem mógłby być uczo­
nym zupełnie nakształt języków nowożytnych, 
więcej mechanicznie, technicznie, niż gramatycz­
nie i umiejętnie, na co w wyższem dopiero gim­
nazyum jest pora. Język grecki zaś dopiero od 
5ej klasy, tylko o tyle, żeby objaśnianie autorów 
przez nauczyciela było przystępnem, za czem 
idzie zupełne zniesienie ćwiczeń z polskiego na 
greckie, zniesienie t. z. preparacyj, które pćwinny 
i mogą być bez szkody dyktowane, co rozumie 
się samo przez się i przy języku łacińskim, gdyż 
szukanie po słownikach samo przez się pożytku 
nie daje, a nuży i za dużo czasu pochłania. L i­
teratura zaś łacińska i grecka powinna być nie 
w wyjątkach tylko podawaną, ale ile możności 
w całości, w dobrych przekładach, o ile czas nie po­
zwala na to, żeby jak  najwięcej i oryginałów nau­
czyciel sam objaśniał. Nadto zdaje mi się konie­
cznie potrzebnem wznowienie tego dopełnienia 
klasycznego wykształcenia, które miały dawać 
t. z. antiquitates, które według dzisiejszego stanu 
nauk o klasycznym świecie ad hoc ułożone być 
winny.

W  wyższem gimnazyum powinna być bądź 
w osobnym kursie, bądź przy historyi podawaną 
i historya literatury powszechnej; w ósmej klasie 
zaś potrzebnym jest osobny kurs synchronistyez- 
ny z całej historyi, gdyż pod względem synchro- 
nistyki wiedza gimnazyastów bardzo szwankuje i 
kurs taki byłby też należytem do m atury przy­
gotowaniem i ułatwieniem.

Język niemiecki wymaga w niższem gimnazyum 
metody wyłącznie praktycznej, mającej na celu 
łatwość mówienia i pisania, która z ukończeniem 
czwartej klasy bezwarunkowo nabytą być powin­
na, bo nabytą być może. Oprócz niemieckiego 
powinien być francuski lub angielski język obo­
wiązującym w gimnazyum wyższem.

Rysunki i muzyka (śpiew chóralny) traktowane 
są zwykle zanadto po macoszemu,_ podczas, gdy 
m ają one wielką wartość pedagogiczną i prakty­
czną; więc w zakres nauk obowiązkowych, z do- 
kładnem rozłożeniem ich postępu wchodzić po­
winny.

Autor artykułów wyznał sam, że należało mu 
jeszcze wiele stron dotknąć — i rzeczywiście za­
prowadzenie mundurów jest bezwarunkowo po­
trzebnem, przemawia za tem mnóstwo znanych 
powodów; ćwiczenia zaś gimnastyczne powinny 
być tak ustosunkowane, żeby uczeń kończący 
gimnazyum znał praktycznie wszystkie ruchy woj­
skowe, marsze, całą musztrę, czego w ciągu ó- 
śmiu la t bawiąc się, nauczyć można, a co odno 
śnie do powszechnej służby wojskowej nader jest 
ważnem i mogłoby wpłynąć na reformę przepi­
sów o służbie ochotniczej, która teraz pochłania 
cały rok z wielką stratą moralną i materyalną 
dla całej młodzieży. Wówczas możeby trzy mie­
siące wystarczyły.

Do ustępu o języku łacińskim i greckim dodam 
tu, że nie pragnąłbym wcale umniejszenia wykształ­
cenia klasycznego, owszem rozszerzenia go i nadania 
mu głębokości; ale przez ułatwienie, przez zu­
pełnie inną metodę. A jeżeli i w innych przed­
miotach uznaję potrzebę dopełnień, to jednak 
przez to nie nastąpi wcale przeładowanie, jeżeli 
wszystkie przedmioty w szkole przez rzeczywi­
stych nauczycieli będą objaśniane, powtarzane, 
jeżeli młodzież mechanicznemi trudnościami nie 
będzie męczoną. Te mechaniczne trudności w ła­
śnie stępiają najwięcej umysły, wyczerpują _ ich 
polot, zrażają do przedmiotów, które powinny 
być najwięcej łubiane — i mimo ogromnej nieraz 
pracy rezultat ostateczny bywa tak  smutny, jak  
to w pierwszym artykule w Czasie wykazano.

Instrukcya gimnazyalna jest daw ną, zdaje mi 
się, że od r. 1848 niezmienioną; nic więc dzi­
wnego, że wymaga reformy; ale instrukcya dla 
seminaryów nauczycielskich tak  męskich jak  żeń­
skich, tak  niedawna, przecież niemniej, a może 
jeszcze więcej jest wadliwą.

Zdaje mi się, że powinno to być wdzięcznem 
zadaniem dla gron nauczycielskich, dla Towarzy-

więc: Uwaź pani, że potykają się czasem i naj­
lepsze konie. Na co dama żywo odparła: Ależ, 
panie stajnia cała?*

W Paryżu zrobili nasi podróżnicy znajomość 
z panią Geoffrin, czego nawet ślad w dołączonym 
jej liście się przechował. Jakkolwiek zajmującemi 
mogą być wrażenia z odbytych odniesione podró­
ży, opisy piękności i zbiorów Antwerpii, lub Wie­
dnia, Turynu, Genuy, Medyolanu, Wenecyi, Flo- 
rencyi, lub Rzymu, skreślone przez Michała Mni 
szcha, który okazuje wielkie zamiłowanie a  na­
wet pewną znajomość sztuki, nas wszelako naj­
bardziej obchodzi korespondencyi połowa pierwsza, 
poprzedzająca podjęcie podróży.

Listy szwajcarskie nie zajmują się dziełami 
sztuki, ale za to  mówią nam o stosunkach spo­
łecznych, o polityce i o „arcydziele XVIII wieku* 
o Voltairze. Jest to rzecz całkiem naturalna,; 
w okolicach jeziora Genewskiego człowiek cywi­
lizowany nie mógł wówczas o czem innem my­
śleć i mówić. Zresztą Bertrand był z nim ponie­
kąd w zażyłości i oczywiście swych elewów z nim 
zapoznał. Jeszcze zanim go zobaczyli, już na­
przód przesyłają na rachunek jego różne anegdo­
ty  o wielkim człowieku, jako największą swych 
listów okrasę. .

Nareszcie w r. 1763 mieli szczęście ujrzeć^ mę­
drca, zbliżyć się doń, być u  niego. Wrażenia 
swoje tak  opisuje korespondent Łoyka Michał 
Mniszech d. 1 lipca z Orbe: „Jest to człowiek 
chudy, suchy, blady; oczy jego żywe, ruchliwe, 
w yraziste, m ają blask niezwykły; postać jego 
wogóle jest malownicza; umysł jego figlarny, 
żartobliwy, zdaje się należeć do człowieka 2o le­
tniego, podczas gdy ciało przedstawia obraz zgrzy­
białości. Nigdy żaden poeta nie był bardziej wiel­
kim panem, niż on. Dom jego jest dworem, gdzie

stwa pedagogicznego, żeby nie czekając na urzę­
dowe ankiety, zajmowało się opracowaniem szcze­
gółowych projektów reformy, przez co ankiety i 
skutek ich, tylko może być przyspieszony i u ła t­
wiony. Gruntowno opracowania znalazłyby nie­
wątpliwie uwzględnienie u rządu, a posłowie nasi 
mieliby co popierać.

__________ «k£<6# *----------------
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W le d e r S  ’12 czerwca.

( | | )  Rozmaite stronnictwa w .walce wyborczej 
do tylu naraz pozycyj konstytucyjnych szturm 
przypuszczają, że rozbicie to i rozstrzelenie sił 
musi spowodować utrzymanie status, quo w ustroju 
państwowym, przynajmniej na teraz, t. j. na czas 
najbliższy. W stępnym bojem pragną obalić dua­
lizm , przedewszystkiem delegacye, oraz system 
wyborczy i tym podobne drobnostki. Wszystko to 
naraz nie da się osiągnąć, ale nie ulega wątpli­
wości, że przyszła R ada państwa walczyć będzie 
pod godłem jeśli nie usunięcia, to osłabienia du­
alizmu, pod którem to godłem zbliżą się nietylko 
dotychczasowe żywioły, nieprzyjazne przewadze 
madiarskiej, ale i inne czynniki, stojące jeszcze 
poza parlamentem. Mam tu głównie na myśli 
Czechów, ale i dalszy rozwój austryackiej polity­
ki wschodniej żadną miarą nie  ̂ może przyczynić 
się do wzmocnienia dualistycznej formy rządowej. 
Doświadczenie nauczyło, że dzisiejsza reprezenta- 
cya wspólna utrudnia konieczną do pewnego 
stopnia kontrolę nad polityką zagraniczną. Poli­
tyka faktów dokonanych wobec parlamentu jest 
tylko wtenczas uzasadnioną, gdy m oże wykazać 
sukces bezwzględny, olśniewający nawet przeciw­
ników. Takiego sukcesu nie osiągnęła atoli po­
lityka hr. Andrassego, a zwłaszcza konwencya 
z Turcyą zawarta wywołała wielostronne niezado­
wolenie. Ułatwia to opozycyę wyborczą przeciw 
delegacyom i dualizmowi. Jasnego pojęcia^ atoli 
jeszcze mieć nie można o składzie przyszłej Izby 
i o jej wpływie na skład i kierunek gabinetu. 
Powszechnie mniemają, że jakieś zmiany zajdą 
w każdym razie w gabinecie obecnym, choćby 
tylko dia tego, że rząd właściwie nie posiada na­
czelnika, jeden zaś lub dwóch ministrów; nie tai 
zamiaru cofnięcia się po wyborach. Najciekaw- 
szem jest pytanie co do losu kwestyi czeskiej.

szą nekro'ogi. Główną winę lub zasługę rozbicia 
t e j  ugody mają reprezentanci tak zwanej szlach­
ty historycznej w Czechach, którzy nigdy nie po­
godzą się wprost z liberalnem niemieekiem stron­
nictwem wiernokonstytucyjnem, choćby mieli być 
skazani na wieczną rolę polityki biernej. Utrzy­
mują atoli znawcy stosunków czeskich, że myśl 
wejścia do Rady państwa tak zaczyna brać górę 
w Czechach, iż staną tam do walki kandydaci czescy 
przeciw kandydatom czeskim, rozdzieleni między 
sobą li tylko co do polityki czynnej lub dalszej ab- 
stencyi, tak  iż pojawią się w Radzie państwa Czesi, 
ale nie wszyscy. Byłaby to istna katastrofa dla 
narodu czeskiego, od której uchronić ich powinien 
rozum stanu. Ale ewentualność takiego rozdziału 
bynajmniej nie jest wykluczoną. Nowa Presse 
w dziwnym i zastanowienia godnym artykule 
wstępnym woli szukać przyczyny dalszego oporu 
Czechów gdzieindziej i rzuca rękawicę hr. Taaf- 
femu, czyli rączej ostrzega przed pracą wybor­
czą obecnego ministra spraw zagranicznych. Nowa 
Presse posądza hr. Taaffego, iż on jest przeciwnym 
bezpośredniej ugodzie niemiecko-czeskiej, iż dzia­
ła  w porozumieniu z Czechami, aby ostatni upa­
trywali w rządzie zbawcę, nie zaś w stronnictwie 
wiernokonstytucyjnem. A rtykuł taki, na wpół mi­
styczny, może zaostrzyć walkę wyborczą przeciw 
gabinetowi, który nieposiada żadnej skłonności do 
tak  dwulicowej "taktyki. Hr. Taaffe przy każdej 
sposobności zapewnia, że kompromis z Czechami

on się wcale nie żenuje, ale gdzie goście bardzo 
dobre znajdują przyjęcie. Przepędziliśmy tam  noc 
jedną. Grana była komedya w teatrze bardzo 
ozdobnym, zbudowanym przezeń w sąsiedztwie ko­
ścioła, który także on wystawił i na którego czele 
umieścił n ap is: Deo erexit Voltaire M .D .CCLXI, 
na co ktoś dowcipnie powiedział,, że zapomniał 
wyrazu: ignoto. Przedstawiano Les femmes sa- 
vantes, i Voltaire grał rolę Trissotaina, przesa­
dzając ją . To jego jes t sposób. Dał tego próbkę 
zaczepiając Lefranca i Frerona. (Byli to auto- 
rowie, którym Voltaire i encyklopedyści wydali 
wojnę.) Po tej sztuce grano Florentina. Aktorami 
byli, prócz pani Denis, siostrzenicy V oltaira, 
Genewczycy i Genewki Sabaudczycy i Francuzi. 
Był to prawdziwie popis narodów. N astąpiła po 
komedyi kolacya na więcej niż 80 osób przy 5 
stołach. „Po kolący i trw ał bal aż do 4tej zrana. 
Znajdowali się: księżna dAuville z córką, panna 
de ia Rochefoucault, Anglicy, Francuzi, Szwaj­
carzy, Polacy.

Znajomość raz zrobioną pielęgnowali nasi po­
dróżnicy, jak  klejnot najcenniejszy. Korzystali 
z każdej sposobności, by go widzieć lub piśmiennie 
z nim znieść się. N otują każdy jego dowcip. „Gdy 
ks. Richelieu i ks. Villars odwiedzili go, dał im 
na swoim teatrze w Tourneix (zapewne Tourney) 
przedstawienie Tankreda. Genewczyk, grający bo 
hatera, za cicho wymówił ostatnie słowa. Powstała 
o to dyskusya i dla rozstrzygnięcia odwołano się 
do zdania słynnego doktora paryskiego, który 
był obecnym. Gdy ten potwierdził, że człowiek 
umierający głośniej zazwyczaj nie mówi, odparł 
Voltaire żywo: to stosuje się do tych, których 
zabijają doktorowie, ale bohaterowie umierają 
inaczej." Innym razem w r. 1764 tego dnia wła­
śnie kiedy nad jezioro genewskie doszła wiado­

jest tylko możebnym po ich wejściu bezwzglę- 
dnem do Rady państwa, musiałby _ więc przenie- 
wierzyc się własnym słowom i obietnicom. Byc 
może, że odezwanie się hr. Hohenwarta w spra­
wie wyborców z większych posiadłości, równo­
czesne z artykułem Pokroka,, wykluczającym pra­
wie nadzieję ugody, obudziło podejrzliwość Nowej 
Pressy. Czy zresztą nie kryją się jakieś tajemni­
ce zakulisowe po za akcyą wyborczą, wykaże 
jej wynik, wykaże następnie obrót polityki we­
wnętrznej. ________ ■

Paryż 10 czerwca.

Niedawno zdarzyło mi się przepędzić wieczór 
w jednym z salonów na Faubourg St Germain. 
Pani domu, kobieta w wieku, zachowała całą 
przytomność, żywość nawet umysłu, małomówna, 
nięwszczynająca nigdy rozmowy o polityce, ale 
chętnie je j słuchająca, przez nieboszczyka męża 
należała do świetnych rodzin pierwszego cesar­
stwa. Legitymistka z rodu, uskarżała się, że zła 
wiosna zatrzymała ją  dłużej niż zwykle w tym 
Paryżu, gdzie już kąta spokojnego nie masz, i 
przewracają wszystko do góry nogami. W  szczu- 
płem gronie gości, toczyła się rozmowa między 
pewnym markizem, znanym legitymistą, a_ wice­
hrabią, który chociaż konserwatysta, znosi jednak 
republikę, z obawy aby po niej nienastąpiło coś 
gorszego — cesarstwo. Nie mówił on o tem ce­
sarstwie otwarcie, przez wzgląd na syna pani 
domu, który także znosi republikę, ale tylko do 
czasu, dopóki większość nie przekona się, że za­
sady 89-go roku nie mogą być zachowane bez 
władzy w jednym ręku, nie wymieniając jednak 
wyraźnie, kto ma być tym absolutnym władcą. 
Legitymistą dowodził, że wszystko stopniowo 
idzie * do katastrofy: „patrzcie — powiada — jak  
się wszystko powoli rozpada i chwieje, i jak  sam 
rząd, jeżeli jest dziś rząd jaki, zbliża wszystko 
do rozprzężenia. Nie mówię już o Paryżu; dąże­
nia municypalności paryskiej wszystkim_ są wia­
dome. Oprócz zupełnego samorządu, mając w rę­
ku swem szafunek całego budżetu, bez żadnej 
prawie kontroli, rada municypalna paryska mie­
sza się do rzeczy, które przechodzą władzę naj- 
autonomiczniejszej municypalności: wotuje zapo­
mogę dla ex-komunistów, rozprawia o pomnikach 
i tablicach pamiątkowych, wypędza nauczycieli 
duchownych ze szkół i t. p. Ale nie dość na tem, 
minister spraw wewnętrznych, nadał i innym mu- 
nicypalnościom prawa, dotąd niepraktykowane; 
tak" naprzykład pozwolił merom wyrokować, czy 
procesye w uroczystości katolickie m ają być pu­
bliczne lub nie. Już w Marsylii i Lyonie władza 
municypalna zabroniła procesyj, mówią, że i 
w Aix zabronią także. Znowu w Nantes i innych 
miejscach mer nie zmienił dawnego zwyczaju. 
A więc oczywiste rozdwojenie. Tu znowu kwe- 
stye ekonomiczne dziwnie są postawione. Jeden 
i "ten sam minister mówi na północy czarno, na 
południu biało. Na północy schlebia protekcyo- 
nistom, na południu stronnikom wolnego handlu. 
Do czego to doprowadzi — powiada Markiz — do 
scysyi najprzód, a potem do secesyi, to jest do 
wojny domowej.* Konserwatysta republikanin od­
powiedział na to : „Nie przeczę, że ministrowie 
obecni, teraz i długo jeszcze będą w położeniu 
bardzo trudnem; bo Rzeczpospolita chociaż za­
bezpieczona, ale nie ustalona jeszcze; na to po­
trzeba czasu. Ale ufajmy w mądrość prezydenta 
republiki i w roztropność większości. Patrzcie 
jak  odłożoną została do sposobniejszej chwili 
kwestya przeniesienia Izb do Paryża, jak  rząd 
roztropnie znalazł się w sprawie Blanquiego. Jak  
cierpliwie bada sprawę traktatów handlowych, 
taryf i t. d.; po dwadzieścia komisyi pracuje na 
raz w biurach. R ząd nie spieszy się z taką na­
wet sprawą, jak  ustawy Ferrego, i czeka aż 
ta  kwestya przez samą opinię publiczną będzie 
rozwiązana, równie też i innych sprawach, woj­
skowej n. p., wszystko odwleka. Opinie wyrobią 
się, poczynią sobie ustępstwa i pogodzą się, bo 
najgłówniejsza rzecz utrzymanie Republiki, która 
najmniej nas dzieli.

Nie możemy wrócić do tego co przeszło bez­
powrotnie, czyż my Francuzi możemy myśleć o 
monarchii, ldedy inne ludy dążą do obalenia u. 
siebie tej zużytej formy rządu. Potrzecie- co się 
dzieje we Włoszech, albo w Niemczech, a nako- 
niec w Rosyi. My teraz dokonywamy najtrudniej­
szego zadania które 90 lat temu było postano­
wione; a jak  Rzeczpospolita we Francyi dojdzie 
spokojnie do swego jubileuszu, forma ta  rządu 
stanie się formą powszechną w Europie, a naj- 
bliższem tego skutkiem będzie, powszechne roz­
brojenie". —  Zapewne, przerwał syn gospodyni 
domu. Na utrzymaniu zasad 89 r. wszystko zale­
ży. Doszliśmy do tego, że z trzech słów magicznych; 
liberte, egalite, fraternite, mamy bez wątpienia 
środkowe ale.dwóch skrajnych jeszcze nie mamy: 
Braterstwo nie należy do kwestyj politycznych a 
więcej do rełigijno-socyalnych, a czyż Republika 
dzisiejsza dąży do braterstwa, kiedy wypędza b ra­
ci doktryny chrześciańskiej a taż wolność od k tó ­
rej zaczynają się zasady 89 r .— jak  ją  rozumie 
Republika? Pogodzić te dwie zasady braterstwa 
z wolnością, może nietyle prawo ile jego wyko­
nanie; a któż ma czuwać nad wykonaniem pra­
wa, i kto go wykonywać ? A na przypadek klęski 
wewnętrznej lub zewnętrznej, kto potrafi skupić 
wszystkie siły Francyi i skierować je  do jednego 
celu? Odpowiedźcie sami! „A więc B onaparte"-- 
Znowu przerwie niecierpliwie republikanin — „Nie 
Bonaparte ale Cesarz.* ■— „Tak odpowiedział le- 
gitymista, tego tylko brakuje żeby jak  żąda pan 
hrabia X. B. było jeszcze Cesarstwo elekcyjne, 
ale to tylko w głowie polskiej urodzić się może.* 
W ziąłem za kapelusz i dalej do d rzw i... Vous 
p a r te z ...  odezwał się miły głos staruszki. „ W t e m ,  
wszystkiem, dalej powiada pani domu — widzę 
rozmaite republiki i rozmaite cesarstwa, ale nie 
widzę F rancyi, jutro pojadę jej szukać na pro- 
wincyę.* Rozeszliśmy się każdy w swoją stronę, a 
ja  podaję wam tę rozmowę, bo jest ona obrazem 
chaosu, jaki tu  obecnie panuje, ale wśród którego 
Francya z pewnością ostać się potrafi. . •

Minister sprawiedliwości pozwolił sędziom .peps. 
wiatowym Apolinaremu H a n k i e w i c z o w i w  An-, 
drychowie i W alentemu T r z m i e l o w i  w .Boko-. 
łowię przesiedlić się na  własną ich prośbę, pier­
wszemu do Liszek, d ru g p n u , do Oświęcimia;. m ia  ­
nował zaś sędziami powiat owymi: zastępcę .s pro-. 
kuratora rządowego w Rzeszowie Adolfa M o r e a u  
w B rzostku , adjunkta sądowego W ładysław! 
H e r o l d a  z Tarnowa w Andrychowie,, adjttnkta. 
sądowego Andrzeja Franciszka H  o m m e g o z No­
wego Sącza w Sokołowie, wreszeie adjunkta są­
dowego Jana P  a w ł  o w i c z a z Andrychowa.w F ry­
sztaku.   -- - ■*

Minister sprawiedliwości przeniósł sędziego po­
wiatowego Antoniego S k o p a ł a  z Oświęcimia do 
Skawiny.

W i e d e ń  12 czerwca. Dzienniki półurzędowe. 
donoszą, żerząd, skoro się zbierze nowa Izba depu­
towanych, przedłoży jej propozycye dotyczące ukoń­
czenia kolei żelaznśj z Landek do Bludenz, tak  
zwanej A r l b e r g b a h n  Obecnie eksport z środ­
kowej Austryi do Francyi odbywa się tylko jedną 
drogą kolei żelaznej, tj. przez Salzburg, a dalej 
przez terytoryum niemieckie. Nowe taryfy cłowe 
niemieckie na tej linii zagrażają eksportowi au- 
stryackiemu całkowitym upadkiem. Tymczasem 
auśtryacka prowineya Vorarlberg graniczy ze 
Szwajearyą; a zatem przez Tyrol, Vorarlberg i 
Szwajcaryą można się dostać do Francyi, nie doty- 
kaając terytoryum niemieckiego. Dotychczas skut-- 
kiem zaniedbania linia ta  nie jest do użycia. W pra­
wdzie istnieje kolej z W iednia do Inspruku i da­
lej z Inspruku do Landek. Z drugiej strony wy­
budowaną już kolej z Bregenz, stolicy Vorarl- 
bergu, do Bludenzu. Ale pomiędzy Bludenzem i 
Landeckiem dotąd kolej żelazna nie istnieje i ta  
szczerba całą linią z W iednia do Bregenz czyni 
nieużyteczną dla handlu i wywozu en gros.

mość o nagłym wyjeździe Margr. Paulmy, amba­
sadora francuskiego z Polski, Mniszchowie byli 
,na obiedzie u Voltaira, który mówił z nimi o 
tym wypadku. „Wasz prymas, rzekł, jest pewno 
wzrostu wysokiego; zdaje mi się, jakbym widział 
naszego małego ambasadora, przechodzącego mu 
między nogami, aby się wynieść.* Jest to aluzya 
do znanej sceny między prymasem a  przedsta­
wicielem Francyi, k tóra była ostatnią przyczyną 
rozbratu między wstępującym na tron  stolnikiem 
litewskim a dworem francuskim, który go długo 
nie chciał potem uznać.

Gdy Stanisław August został królem polskim, 
jednanie mu umysłów za granicą. Stało się jednym 
z głównych przedmiotów zajęcia Mniszchów, na 
których jako krewnych nowego króla, część tych 
honorów i hołdów spadała. Gdzie mogą, zasięgają 
oni języka, co też ludzie mówią o ich koronowanym 
wuju i dobrodzieju, zbierają głosy, nie gardzą sądami 
osób najmniej znaczących; a  każde słówko wier­
nie raportu ją  do Warszawy, wiedząc, że niczem 
nie mogą większej królowi parweniuszowi spra­
wić przyjemności. W grudniu 1764 r. pisze pan 
Michał z Berna do m atki: „Przychylne uprzedze­
nie, tak  zasłużone, powszechnem jest tu  wzglę­
dem naszego króla. Pewna kobieta bardzo dorze- 
czna i rozumna, mówiła mi niedawno, że miała 
zawsze jednego z panujących bohaterem, którym 
się osobliwie interesowała; że od niejakiego czasu 
cierpiała, nie mogąc znaleść żadnego, któryby 
jej ideałowi odpowiadał, lecz że Stanisław Au­
gust przywrócił jej życie, skłaniając ku sobie jej 
wybór*.

Lecz cóż to wszystko było w porównaniu do 
zdania V oltaira? Tę wyrocznię trzeba było po­
zyskać, jego publiczne uznanie potrzebnem było, 
nowemu królowi, tak  jak  urzędowe uznanie dwo­

rów europejskich, jego przychylna opinia dawała 
dopiero legalną podstawę działaniu, nobilitowała 
ludzi najpotężniejszych nawet, pasowała na ryce­
rzy cywilizacyi i postępu.

Czuł to głęboko Stanisław August i tak  jak  
na podziękowanie Panu Bogu za dobrodziejstwo 
otrzymane, odprawiają się pielgrzymki do miejsc 
cudownych lub świętych, on postanowił zaraz po 
koronacyi swej pielgrzymować do Ferney. P lanu 
swego udzielił na piśmie komuś ze znajomych, 
czy też samej pani Mniszchowej, która natu ral­
nie czem prędzej przesłała go do syna, aby się 
wkraść w łaski filozofa.

Bileciku królewskiego n ie znajdujemy w zbio-'. 
rzę tej korespondencyi, lukę stąd  powstałą, wy­
pełnia notatka i list młodego Mniszcha do ma­
tki. Dowiadujemy się z nich, że król Zamyślał 
zrobić podróż do Włoch) które artystyczną jego 
żyłkę tak bardzo nęcić musiały; droga prowadzić 
miała przez Szwajcaryę, około jeziora genewskie­
go. „Dziękuję mamie po tysiąc razy —-pisze Mi­
chał Mniszech z Berna d. 17 listopada 1764 r., 
a  zatem jeszcze przed koronaćyą Stanisława A u -" 
gusta — za uprzejme przesłanie bileciku naszego 
króla, tyczącego p. Voltaire. Nieomieszkałem u- 
dzielić mu go. Skorzystałem z tej sposobności, 
aby napisać do niego, pozwalam sobie załączyć 
tu  jego odpowiedź. Wiek, a  zwłaszcza oczy, słu­
żą mu od dawna za wymówkę, względem samej 
nawet carowej, k tóra zaprosiła go była aby ją  
odwiedził."

(Dokończenie nastąpi).
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Wprawdzie dnia 29 października 1875 r. minister 
handlu Chlumecky wniósł propozycyą dotyczącą, 
wykończenia tej ważnój linii, której koszta obli­
czono mniej więcej na 30 milionów złr. Ale rząd 
cofnął tę propozycyę. Tak więc dziś trzeba za­
cząć na nowo. Tymczasem stosunki wielce się 
pogorszyły. Bo w 1875 r. nie przewidywano je ­
szcze taryfowych eksperymentów ks. Bismarka. 
Teraz zaś, nawet gdyby linia, o którój mowa, 
została wykończona w 2 latach, zwłoka ta  przy­
prawi handel Austryi o znaczne straty. Rząd za-

Iiewne starać się będzie zawrzeć z rządem ber- 
ińskim nowy układ. Ale i w tój mierze nie mo­

żna się spodziewać po gabinecie berlińskim wa­
żnych ustępstw, dopóki w skutek niewykończenia
linii z Bludenz do Łandek eksport zachodnićj 
Austryi znajduje się po prostu na łasce Niemiec.

I l e m o y .

D. 11 czerwca obchodzony był w Berlinie i 
w wielu innych miastach tak  pruskich jak  Rzeszy 
niemieckiej jubileusz 50-letniego pożycia małżeń­
skiego cesarza W ilhelma i  cesarzowej Augusty. 
Od rana miasto było przystrojone w wieńce, cho­
rągwie i napisy, a  ulica „pod Lipami®, zwłaszcza

Eod pałacem  cesarskim pełna ludzi. Na placu 
•onhoffa muzvcv i śpiewacy odegrali pobudkę,lonhoffa muzycy 

a  studenci ubrani w barwy

dawnego polskiego i ńftstryackiego aż do czasów o- 
statnichy w których postęp ustawodawstwa w wiel­
kiej części uczynił tę instytucyę zbyteczną.

Na posiedzeniu administracyjnem zastanawiał się 
Wydział nad obiorem członków sfóWych i załatwił 
sprawy bieżące.

Burza we środę po południu może się liczyć do 
rzadszych zjawisk z powodu, że pioruny uderzały po 
piorunach na małej przestrzeni miasta i że jedna część 
miasta została nawiedzoną gradem bardzo obfitym i 
wielkiej objętości ziarn, gdy w innych miejscach Wca­
le gradu nie było. Dwie chmury starły się nad mia­
stem i z jednej wielka nawałnica zalała Mice, gdy 
z drugiej sypnął grad, którego ziaraft dochodziły wiel­
kości orzecha a nawet znajdowano wielkie kawały lo­
du skrystalizowane. Ke piorunów padło na miasto, 
trudno wiedzieć dokładnie, niektóre z nich rozprysnę^ 
ły się i równocześnie uderzyły w oddzielne pffiea- 
róoty. I tak: w kościół N. P, Matyi Yiderzył piorun 
dwukrotnie, stopił drut mfefdłtany telegrafu pożarne­
go, uszkodził narząd telegraficzny w biurze naczel­
nika straży pożarnej a równocześnie wpadł do skle­
pu rękawiczek p. Czynciela i po rurzę f ą ^ ć ^  prze­
leciawszy, zniknął, nie usskodzi'Jfsky hik&go, lubo kil 
ka osób znajdowało się W 'śWiCpie i tylko wapno po­
sypało się na I d  ffewy. Padł także piorun na po­
dwórcu pafeću Spiskiego, inny uderzył w kościół

W ia d o m o śc i Straż policyjna
przytrzymałat Jana Malinowskiego za oszustwo; Ka- 
¥o!a Marszałka za podejrzane posiadanie nowej ser­
wety kolorowej i dwóch takich samych serwetek; Ka­
tarzynę Wyrobowną za kradzież w służbie; za pi­
jaństwo sześć osób.

W policyi złożono: woreczek z pieniędzmi i kul­
czykami, znaleziony na Stradomiu We środę wieczór; 
spinkę złotą emaliowaną, którą żłótnik Śaiii Cenzor 
złożył, a prżyniosłi do niego na sprzedaż kobieta, 
którń fińiła ją  znaleźć we środę na plantacyach.

— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół 
sztuk pięknych otwarta codziennie od godziny lite j 
do 4tej prócz poniedziałku. — Wstęp w niedzielę 
15 centów, w dnie powszednie 80 fidtów.

-“- Dnia 11 Skerwća pogoda, po południu silna bu- 
¥Sń; termometr od 15-2 doszedł do 23*8 C. Dnia 12 
pogoda, nad wieczorem deszcz; termometr od 13*0 
doszedł do 26*8 C. Barometr zwolna ottadń; rano o 
godz. 6ej dnia Ig stŚJt jfego był 741-0 millim., ter­
mometru l%-‘6 C. Wiatr zachodni.

— W sobotę 14go czerwca: Ś. Bazylego b. w,

n j  stowarzyszeń rozcśą- 
ała

V . o*  ------------------* -ją, o 11 ej członkowie rodziny cesarskiej składali

f  *****> inny w kościół Bożego Ciała na Kasitódfżu, skreśloń? T ł .  V a ^ l  wTki
urny znowu wpadł do ogródka przy p. W m  & o K raków , i

B  l a d o m o l d  b i b l ł o p a t c ź M
l)ycia i zasług J. I. Kra- 
r<>cznicy jego działalności,Isowe za 200 złr,

i ego i  A. N o  w o l e - 1 trącił sobie z tej sumy 150 złr.

wym czasie. P. Wargaszyński złoży! 9000 złr. a ode­
brał tylko 3000 złr. Wypadek z Słotwińskim, hdrdzo 
jaskrawy, jest znany z aktu oskarżenia; stracił on 
z 2000 złr. 1300 złr. Znany jest także wypadek 
z zecerem Piszem. P. Madfes, który powierzył To­
warzystwu 4000 złr. stracił 3000 złr.

Następnie przedstawia p. p rz e w o d n ic z ą c y  os- 
kai-żbiiemU, że śaiń preżes rady zawiadowczej, p. Ba- 
łutowski, urzędnicy Towarzystwa, rozmaite ośoby i  
poza grona Tow. jak n. p. Dawid Abrabamowicz, dr. 
Filip Zucker, Izydor Kohn i t. d. radzili mu, aby 
ogłosił konkurs. Mimo to nie usłuchał tych rad, lecz 
brnął dalej w obranym kierunku. W tym okresie cza- 
so. przypada znaiia S hktti oskarżenia sprawa z kau- 
ćyą p. Janiszewskiego w kwocie 6.000 złr. puszcze­
nie w obieg wekslu p, Bałutowskiego na 2.000 złr. 
przeznaczonego na inne cele i tym podobnie. Celerf 
funduszów obrotowychj lqmbardoWali, obąj. dyrfektdrd- 
WiB lisljr dłużne nie mające pokrycia. W Tarnowie 
ulokował jeden z agentów 4000 listów dłużnych za 
sumę 2400 złr. w gotówce. Za podróż do Tarnowa pa­
li czył sobie 150 złr. U Maschlera zastawił 3000 li 
stów za 150 J złr. tytułem kosztów podróży wziął 100 
źłr. Dńjrf ,raź zastawił u, kbmdbtlefa 3 0 0 O listów 
la  iSoÓ złr.; koszta podróży wynosiły tyńi fa- 
zem 120 złr. Inny agent sprzedał 2 asygnaty aa- 

a tytułem kosztów podrósy po- 
Znowu inny sprze-

gnęli się szpalerem od pałacu do kaplicy ZńmC-1 l  ^ k ó w ,  1879 8- str. 88. W końcu na 2 7  dał 3 listy dłużne «  100 j  -  tej sumy .
wej. O godz. 9 ł/» przyjmował Cesarz Błużbę swo- na Stradomiu. Grad żiZJńMl wielkie szkotfv Vovrndarh onn7lc/»ch podano alf,zbetyczny pism  J .I .K ra -  50 żłr. Dalszy figeiit jeździł dd Kijowa Celem liloktJ

skiei ts ^ os^ eS° * iat 1& $— 1879, ułożony przez A. No-1 Misia łisłótk dłiiźn¥ck • riiĆ tiiokoWał abi jednego

tó ^ y  Przeleciał ^ednTk j szewskieeo *  *  *<***» ** k  ^  *** W # *1 wodniczący, że dyrekcya szafowała hojnie groszem,

Grad zrządżił wielkie szko
. . _ , . , „  .  u ------ l i  polach, przy rogatce Wo
życzenia. W  południe udah się cesarstwo do zam- biu, tu i ówdzie wytłiitó
ku. W białej sali około 50 osób a mianowicie I bardio wąskim paśeńł. % dalszych okolic niemamv 
fańlestwo Sascy i książęta panujący składali źy- jeszcze wiadotóosci. Wnet potem ustał deszcz i wle­
czenia; poczem cesarstwo udali się do kaplicy a czorem było już sucho Wczorai 1 ó sądzie ławników. Lwów I któremu dano 2500 złr.; Dr Duniecki adwokat w V
po pobłogosławieniu jubilatów odbywało się wła- U « t o ,  0 ^ ^ “  K  ^  ® ^  °dbitka z Prz^ du dni^  ^  ^ n i u  r. 1876 użyty do rozwiązania k

   ijprzód ciało dyploma- Wogóle rzadki dzień nrzemiia kP7  ̂ f' admtny zawierająca dwie rozprawy z dziedziny po-1 traktii ż kOnSortami, zaoferował się Towarzystwu j  I uSuie rzaaKi azien przemija bez deszczu. Istonowani* k»rn«»m. Vtór« u- . iHrtiroda b 1 I . 1.1___ -  «s«.

granicy Kongresówki był nadzwyczaj mały, a gdy 
chęć kupna, wprawdzie na miejscowe tylko potrzeby 
byłk dosyć ożywiona, gdyż z pruskich kupców ża­
dnego nie było na targu; cena pszenicy i żyta, pierw­
szej o 10 drugiego o 5 centów podniosły się. Jęczmień 
z braku chęci kupna spadł w cenie. Owies płacono 
po cenie z ostatniego targu. Obrót wogóle był nie­
wielki.

Płacono za pszenicę żółtą za 100 kilogr. od 8‘50 
do 9‘50 złr.; czerwoną od 8-50 do 9-70 złr.; bia­
łą od złr. 8-80 do 9’80 złr.; żyto piękne od złr.6’—  
do 6‘20 złr., poślednie od 5 75 do 6-— złr.; jęcz­
mień piękny od 5-50 do 6"— złr.; na paszę od 5 — 
do 5’40 złr.; owies od 5’80 do 6’25 z łr; groch od 
7 '— do 81— złr.; fasolę od 8*— do 9'50 złr.; jagły 
od 8'50 do 9=25 złr.; bób od *— do •— złr.; proso 
od 4 50 do 5-25 złr.; tatarkę od 5 50 do 6‘50 złr.

ściwe przyjęcie życzeń: najprzód v _____
tyczne i żony posłów, prócz posła austryackiego

Dr Józef R ó s g lib łą U : $waranćye sprawie-1 opłacała niepotrzebnie Dra Dunieckiego w Wiedniu, 
*" • Ez<ecz ó sądzie ławników. Lwów I któremu dano 2500 złr.; Dr Duniecki adwokat w Wie-

kon-

. diphteriUl, Cesarz
WROI Ona luń om no lonno . I  1. /-»1 r « « _ _ *stojąc przed tronem 

dalej szli
którego Cesarz zatrzymał 
kow ał- — *-— ---------

.. . . . .  , __________ * Towarzystwu jako
stępowania karnego,^ które krytykują organiżacyę ba-1 bóśfedttik do pozbywania listów i zrobiono z nim stałą

tego ińiał on Ha giełdzie kursa pod

ministrowie z ^  lasce U zbierała * P- Skalską huczne oklaski. W sobotę po-
Z r z  z a S v ^ a J  i na cf . le>Kurzonym będzie również Frorok, a W ńfelzfelęesarz zatrzymał 1 oddzielnie mu podzie-1 Pocztnlmn z Laniu™*,,,,• 1 , podzię- Pocztylion z Lonjumeau, (ostatói występ pani Bossi

; następnie prezesi parlamentu 1 obu Izb i Caraciolo). F
sejmu pruskiego, naczelni prezydenci z deputa- —  Dba handtewo-przemysłowa krakowska wvsto- 
cyami prowmcyj po kilka osób, burmistrze nie-|sowała . a wyst0

& 1 umowę

instytucyę ławników

Wykah Umarłych w Krakowie 
od d. 1 do 7 czerwca włącznie.

Razem umarło osób 44; mężczyzn 22 i kobiet 2 2 ; I na 2 0 ,000  złr.
lycn i techniczne, Stowarzy-1wych w mieście naszeim Nlekiedv w^mfnTp;‘pńwii:17  <?bw°dacb osdb 2-5 > w ^pitalach 19. Do 1 roku mę tę otrzymał Pini w Wiedniu,
stowarzyszenie wojskowe kil- rozbijają się strony po trafikach o marki, nie mosrac , CS -  do. 5 rok.u 6’ do 10 2 , między agentów

których; miast/S^ektorowieTowarzystwkredyto-1 S t a ,  X^TmSŜ SSL h j S f T " ?
S L f  “»toWch /o MkpX ,» S S  AsCct i S  I rjętności, sztuk pięknych 1 techniczne, Stowarzy-i-m™!, -n, ™ ---------   ̂  ̂ . . . 1 w obwodach
szenie fabrykantów, stowarzy
ka instytucyj dobroczynnych męzaicn 1 zensaicn. 1 się dociąnąć dt> kasy i doznając w końcu nie tvlkol- i "  T x *'

POteemlzawod*, kle nawet szorstkiej Odprawy, ho ° -  -0> d° 80 rokn 6’

opłacała agentów: WeisWeilera, Tischlera 
Pichlera, którzy pobierali znaczne płace miesięczne, 

remuneracye itp. i riic nie robili. Jaskrawy jest także 
wypadek z kasą oszczędności w Marburgu. Zakład 
ten wziął w lombard od Towarzystwa listy dłużne 

i dał za to gotówkę 10,000 złr. Su- 
ulokował tam po-

cesarstwo wrócili szesciokonnym pojazdem do pa- L ie  nobieraiacv T l ’ ?  ^ fiaanci Z chorób zal

,. ,    . .. „ 2000 złr. i przywiózł do Lwowa
do 30 roku 6, do 40 roku 3, do 60 j tylko 8000 złr., które złożono do kasy pod nazwi­

skiem p. Spalkego i nie powiedziano urzędnikom, że
zakaźnych zmarło 6 osób. Z ospy: Na-1 jest to suma pochodzęca z kasy oszczędności w Mar

svn 8treczveiela. 1 mineiao V. rlnyn I hlire*n,
do Sadowskiego! Dlaczegożeście tak

by zaproszone. Przez cały dzień żaden nie zaszedł Lżeniu wniosła tedy Izba handlowa"  iak'^b^dow ia i ? gorJ;czki połogowej: Te'ofi'ia Bernasiówna, szwaczka, I pieniądze i nie zabrali ich.
przypadek. I dujemy, energiczny protest do minisiprał-wl ł,a ai !at ef  el"ńr°nk i! Franciszek Lubiński, wyrobnik,! W podobny sposób postąpi

RereU  energtczny protest “  ™n]8 ers^ a kand a  lat 53-. t  innych chorób zmarło 38 osób. Z udaru mą, która n a d -  ’- -

t e r 8' Rf - f Rô isch’ kapitan wojsk gdzie da18 kopert lub marek odoowiadaia w  t l '  l  T°masf Muszynski urzędnik, Łych na 100,

Ażeby wierzyciele nie dowiedzieli się, że są

postąpiono sobie z znaczną su- 
Z udaru | mą, która nadeszła z Wiednia od firmy Griin & Garvo- 

dano w lombard niepokrytych listów dłuż-
 7  ^___  u    .10,00J złr. Gotówkę uzyskaną posłało To-

lat 73. Z zapalenia opon mózgowych: August Pio-1 warzystwo do Brodów na ręce Kallira, ażeby doręczyłi  ,:  ^  ueiegaiow, często opryskliwi trafikanci, że nie mvśla sie nn7W . \ 7  V- T , l u^uu “ uzgowycn: August n o - 1 warzystwo ao croaow na ręce Aamra, azeDy aoręczyi
■ł»7lw Powołali naczelni prezydenci z różnych wać większego zapasu, aby potem co chwila*Dosvłać trowskl,\^kucharz, lat 44. Z wady serca: Roman B a-|ją  notaryuszowi Drowi Zatheyowi. Tym sposobem 
tanów. Z Poznańskiego byli: m arszałek sejmu I ponowy na pocztę. W  jednej części nołożvł in* ’ kawiarz, lat 52; Hirsch Reismann, wyro-1 chciano tę gotówkę ukryć także. Szczegółowo rozebrał

radzca ziemski bar. Unruhe z Babim ostu, wice- takiemi postępowaniu S any  S w e j  u c f S „ £  szef ’f  2?! Kata«yna Cyganowa, wyrobnica, lat 63. także p. przewodniczący fakt z Janiszewskim. Oskar
Z zapalenia płuc: Marya Stecka, żona rządcy dóbr,Jżony nic nie Wie co się stało z sumą wziętą od Ja- 

‘ I lat 61; Anna Kurasiewiczówna, służąca, lat 30; Ma-| szew:Ł1
Turno z Obierzyc, dyrektor ziemstwa Roy, radzcy I leżą d<f atrybucyi ministewtwa^handb^ n i^ stn ilnf-1 / rank> służąca, lat 28. Z suchot płucnych: ’Aga-1 &a rozmaite zarzuty znane z aktu oskarżenia od-
miejscy Kaatz z Poznania 1 Buchholz z Bydgo-Jto też tam udała się Izba handlowa o stanowcze ’ ta Marcdw”®> wyrobnica, lat 18; Petrohella Rutko-1 powiada oskarżony S a d o w s k i  co następuje: Nie wia- 
• a , CIC*e  ̂ folwarku Goździewski z środy I radzenie. Jwska, z zakładu Sióstr Mił., lat 14; Franciszek Ol-jdomo mu, ażeby na walnem zgromadzeniu znajdowały
1 awoch gospodarzy Pinkowski i Schnoelke. Z p ro -1 — W końcu bieżącego m iesiąca ndhwoA <A> I S£9wskb wyrobnik, hit 17; Leoń Nowak, syn stola-1 się etrohmany. Jeżeli tak było istotnie, to stało się

Polaka, jako z końcem roku szkolnego egzamina w tufejszych 7; ^ iktol7a  tiiepieia, wyrobnica, lat 4 4 ; to bez jego wiedzy. Na podróż do Wiednia wziął
Nie było zaś żadnej deputacyi z kraju Alzacko- szkołach ludowych, pensyonatach klasztorach i t n L ^ ad^ ewicz’ Prowiz°r aptekarski, łat 41; 2680 złr., a jeździł do stolicy tylko w interesie To-
B«!li7an8lń ermn Cesarz Przeznaczył  na ubogich Przewodniczyć im będą podobnie jak w roku zeszłv5i h  V la- 5° ? M!kołaj  Maslek> węglarz, warzystwa. Częste podróże, jak np. do Krakowa, albo
Berlina 10,000 marek. Niektóre zaś miasta utwo-1 członkowie Rady szkolnej okregowei i sefecvi ’ dzef Andrzejowski, ksiądz Jezuita, lat 39; j Podwołoczysk, podjęte w sprawach Towarzystwa, po
rzyły fundacye na pamiątkę dnia tego. L e j Rady miasta odb d y szkol-1Teofila Kraśni*. S7.w»c*ta 1,1 0 0  1  r„•* J j ,

Reiths Anzeiger ogłasza awansy kilkunastu je- porządku: d n i a  26 b. m.̂ :
1. • 'i. J  , . T, |przewodniczyć będzie X. Serwatowski u nn ^ T r i T I ^ J T0Dmca’’ lat 19- Z zapalenia kiszek: Stani-

* ^ S S i E ? V & t £ £ r  ,e,eSH " ' ” k X- '  P P -jr .x ’e . S  Dr

zaś w nnałZ^n'82 ° | Teofila Krasula, szwaczka, lat 22. Z obrzęku płuc:|krywał z własnych funduszów. Oskarżonemu nie
■ , jącym I Marceli Filipowicz, kucharz, lat 38? M m i nnor>7a_idomn ».Vad sip. wziął rac.bmiek Orzc.cbowskicc-

u pp. F r a n c i s z k a n e k
wia-

Filipowicz, kucharz, lat 38; Marya Obaczó-1 domo, zkąd się wziął rachunek Orzechowskiego na 
wna, wyrobnica, lat 19. Z zapalenia kiszek: S ta n i-18000 sir.

P r z e w ó d .  Pod koniec r. 1877 wynosił niedobór

Kronika miejscowaizagraniczna|,kie-i Dr.?*r““w*k|.
K raków  13 czerwea.

torski, u pp. A u g u s t  v a n e k  X Wnłck n o „ f ,  | J eresa Misza, wyrobnica, lat 32. Ze złamania żeber: | około 60,000 złr. Dlaczegóż panowie już wówczas nie
M i ł o . i e r d z i a  p. S J S J f  g  I  O , ,  , 1 m l  Zab'°“ 1’ ’tat 57. ogl««iliic.!e t.n k u r .n ?

*• ” • u r s z u x a n e f c IZuwiad„ s t ™ ^ .     I Osk.  Bo udziały subskrybowane pokrywały w zuhr. Tarnowski, pp. W i z y  t e k ’ p. Jabłoński u d starczeSo: Rela Schoenbergowa, wł. realn., v  „ ----- ------
s k i e j  Dr Straszewski, u p. K r y n i c k i e j  Dr Zoll II ł 7 a ^ ep0mlicyna Woi ci®chowska, żona wł. dóbr,|pełności ten niedobór. Co do listów dłużnych utrzy-
u p. H e n d l e r  G r o v e s  Dr Horowitz- d n i a  27 h m I n .  , gu®ta Czaókowa, przy rodzinie, lat 71; Fe-1 muje oskarżony, że nie wystawił ani jednego i przy­

wr. . . > “*• I liks Mularczvk. wvrnKnit loł co   _u pp. F e l i  c y a n  ek X Wołek u ń~B*rn«*Vh I ks ^ ularczyk j wyrobnik, lat 69. Dzieci do lat 5 jżnaje, że pewną partyę listów, o której jest mowa 
[ . k i e j  X. Sobierajabi, ,  p . W , ------------------    “  -------------------

Wczorąj Odbyła się z Katedry na Wawelu z zwy-1 Cyfrowicz, u p . M a y e r b e r g a  p. Kopacz, u p .N ie - L 7 rT  
kłą wspaniałością pierwsza procesya Bożego Ciała, j s i o ł o  w s k i e j  p. Gettlich, u p . H en  d l a dyr. p. Mi- 
celebrowana przez X. biskupa Dunajewskiego w asy- jchna; d n i a  28 b. m. w s z k o l e  e w a n g i ę l i  ck i e j  
stencyi całej kapituły i licznego duchowieństwa.JP- Maciolowski, w T o w a r z y s t w i e  D o b r o c z y n -  
W procesyi tej wzięły udział wszystkie cechy i bra n o ś  ci X. Sobierajski, d. 30 b.m. w szkole wy dzi a ł o-1  
ctwa krakowsWe. Za X. Biskupem postępował D e le -1 w ej ż e ń s k i e j  Dr Zoll, w szkole I  m ę z k i e j  DrCy- 
ffat Namiestnictwa. Prezesowift Potłnw i I frnwinz w TT/»i Tił* 7.«+ft»nir: »  r\ n, , . 1gat Namiestnictwa, Prezesowie sądów, Rektor i Dzie-1 frowicz, w Hej Dr Zatorski, w IHej Dr Straszewski 
kam Uniwersytetu; Wiceprezydent m. i członkowie w IVej Dr Oettinger, w Vej Dr Horowitz w Vllei 
Rady miejskiej etc. Oddział piechoty oddawał honory J X. Serwatowski, w VIHej Dr Jakubowski w IX 
woskowe. Pod kościołem Sgo Wojciecha stała cała IP- Rozwadowski; d n i a  1 lipca: w szkole VIej dyr.

a wśród nich Arcy- P- Gettlich, w Xej p. Rozwadowski, w szkołach pry­
watnych izraelickich u n. O 7. fi r  n w i n * o Tli- AałL'«.

generalicya i korpus oficerów 
książę Fryderyk

z zapalenia opon mózgordzeniowych l ; z z a - | w  akcie oskarżenia, iż nie miały pokrycia, zamierzał 
kiszek 3 , z zapalenia |  wycofać z obiegu.

P r z e w ó d ,  konstatuje, że z końcem 1876  r. było 
sprzedanych niepokrytych listów dłużnych na 50,000 
złr. i że Glass zwracał uwagę Sadowskiego na tę oko­
liczność.

P r z e w ó d .  Dalej zarzuca panom akt oskarżenia, 
że pieniądze uzyskane w sposób omówiony, szły tylko 
na zaspokojenie pewnych wierzycieli zakładu, w pier­
wszym zaś rzędzie na zaspokojenie prezesa p. Ba 
łntowskiego. Straty w owym czasie wynosiły około 
200,000 złr. Mimo to nie ogłoszono konkursu i prze;

1, z wyniszczenia 1, z braku sił 2.

S p r a w y  s ą d o w a .

Użyteczne dzieła ó tłośunlcuch handlowych.
Nakładem A. H a r t l e b e n a  w W iedniu, wy­

chodzi obecnie drugie wydanie dzieła Mejera 
R o t h s c h i l d a :  Handbuch der gesammten H an- 
dehwissenscha.ften f i ir  dltere und jUngere K auf- 
teuie, Sdit)U f i ir  Fabrikanten , Gewerbetreibendt, 
V*rl,.:~^e.amte, Anwaeltt Und Richter^ opracowa-
« T ta i r p r o f .  BrS X .  H ąu ,hofe«  D ni I. Ltafd- 
grafa, prof. G. Giesslera i f*  Ł. Hubera. Zada­
niem dzieła tego jes t: podać w wyczerpującem 
strćsżSżoiiiti. cały żaaób wiedzy potrzebnej kup- 
cóm i przemysłowcom, Podręcznik ten metylko 
tM  ttłh łfió  studya szczegółowe oddającym się 
z a w ó t e  k ń i^ k ie m u , ale posłużyć zarazem m o­
że za przewodnik w m m h  wątpliwych dla ru- 

T m yoL j ! i  t a p - w  i w -z ,.* ą jk  ta .g -
cych w jakikolwiek sposoo
ckiemi do czynienia. Znajdujemy w n i e u .  „
handlu, jeografię handlową, zasady ekonomii po­
litycznej o ile na handel wpływają i przegląd 
całego przemysłu w połączeniu z podstawami 
znajomości towarów (W aarenkunde); dalej naukę 
o istocie handlu, o środkach komunikacyj wielko- 
handlowych, naukę o prowadzeniu ksiąg handlo­
wych , dział o ustawach tyczących się handlu i 
inne działy nauk niezbędnych w’ stosunkach han- , 
dlowych. Rzecz cała nietylko przedstawioną jest 
jasno i przejrzysto, ale w tak  wyczerpujący spo­
sób,  że n. p. dział traktujący o ustawach han­
dlowych i wekslowych obejmuje wszystkie naj­
nowsze postanowienia ustawodawcze. Pożyteczność 
takiego dzieła podręcznego jest niewątpliwą a naj­
lepszym dowodem użyteczności jego jest spieszne 
rozkupienie 10,000 egzemplarzy pierwszego wy­
dania. W  wieku kolei i telegrafów wszelkie sto­
sunki stały się bardzo rozległemi i różnorodnemi 
a na poinformowanie się z książek o ich zawiło­
ściach trzebaby utrzymywać całe biblioteki, któ­
rych wystarczające streszczenie zawiera wycho­
dzący teraz podręcznik.

Nakładem tej samej księgarni wyszło też dzie­
ło D ra I. M i n o p r i o :  Die Welibildung des K auf- 
mann’s, mające znów wyższe specyalne wykształ­
cenie kupca na celu.

Pierwsze z tych dzieł wychodzi w 22ch po- 
szytach po 30 ot., drugie w dziesięciu po tej sa­
mej cenie.

Kasa wkładkowa
Galicyjskiego Z akładu kredytowego ziemskiego 

w Krakowie.
Wykaz za miesiąc maj 1879 r. . 

Pozostałość z dniem 30go kwiet.
1879 r . ..........................................złr. 303,138 o. 351/,

Wpłynęło w miesiącu maju b. r. 37,455 c. 46— 
Razem złr. 340,593 c- 81V*

Wypłacono na 163 książeczek, z któ­
rych 18 umorzono łączną kwotę złr. 26,406 c. 24— 

Wypłacono procentu od umorzo­
nych wkładek 20 złr. 99 cent. —________________

Pozostałość z dniem 31-go maja 
J879 roku wynosi...................... złr. 314,187 o. 571/,

Proces Towarzystwa kredytowego miejskiego 
we Lwowie.
(Ciąg dalszy).

Spraw, af.teow .n i. bitanan z.brrfa b a r ta  wtata I S ta n o ' W  M
łSU- DO DrZftWrtnniP.7.a/».Tr m n a io ł  I     . *

kowym Czasie.
v  7  ? Ia, T yi bu}Sarskiej  złożył X. Eberhard 3 złr., --------------------- --------- - uu
X. Ludwrn Rnczka 10 złr., Epsylon Eta 10 złr., K. I runa, a mianowicie jeden piorun zabił młode małżeń-
Molęcki 5 złr.

Na pomnik P i u s a  IX w Katedrze na Wawelu 
złożono: X. Eberhard 1 tal. srebr., Wiktor hr. Ba- 
worowski 25 złr.

bo przewodniczący musiał przechodzić każdą | kuratorya robi panom zarzut, że tylko dla tego pod- 
• z "sobna 1 okazyw ać, jak niewłaściwie zo-1trzymywaliście żywot zakładu, ażeby iak naidłużei 

umieszczoną — poczem nastąpiły badania | pobierać pensye.
Osk.  prosi o przesłuchanie świadków, których ńa

. , . zwiska poda jego obrońca Dr Gottlieb, a którzy po-
   . . . 3 cy  odczytuje najpierw sprawoz-1 świadczą, że stosunki jego finansowe w Podwołoczy

stwo, pracujące w polu a drugi dwie młode dziewki | S L  „ 5 , 1 czynności za r. 1876, odczytane na skach, gdzie równie jak i w Wołocżyskach miał dom 
w pobliżu chaty. iwaiuem zgromaazeniu. bą tam   Ł- ‘ - *   ’ ’ - -

I —  W Sopotni w powiecie Żywieckim pod Jeleśnia W kie™nku czynności oskarżonego po walnem zgro-
I podczas burzy d. 6 b. m. czworo osób zginęło od p i o T Pr? "  I ? ”  W . 2L kwietll!a . 1877 r- 
(runa. a mianowicie icrien ninmn  i . . .  I “ r z e w o a m c z ą c y  odczytuje naipierw sDrawoz-

pobliżu chaty.
— Korespondencya z Częstochowy do Gołosu do

.Tr-i 2S T ! S7 & 0 3 ?ciwszy był na obicdzie u hr. Potockich, a wieczorem I zka, Gąlicyi i rubernii polskich ahv sic m d iii  I" ” — -  i"Mjewuyun noioracn. uaczy-liow na oku, lecz tylko dobro publiczne. Na nvtanic
na świetnem zebraniu u hr. Henryków Wbdzlckich, cudownym obrazem Matki Boskiej. W d  4 b m pod sku° 272 złr- czysteg° zy- "hrońcy Dra Gottlieba odpowiada oskarżony, że miał
na którem znajdowali się także Arcyksiążę Fryderyk, czas gdy mnóstwo nabożnych stało przed kościołem  I a wPr°wadzone w błąd tem spra-1 podstawę do podtrzymywania bvtn Tnw m ».f™
X. biskup Dunajewski i wiele innych osób znaczniej- uderzył piorun w^^drzewo’w nobHżu fcS Jnh
sze zajmujących stanowisko. Zebrani©, które szcze- . a  a**- —j  _.•? ' ? kościoła, i zabił |tę  /* części subskrybowanych p
gólniej jak na tę porę było wyjątkowo liczne, prze
dłużyło się do późnej godziny wśród ożywionej roz­
mowy.

—  Dziś rano miał X. Nuncyusz mszę św. na Wa­
welu, potem oddawał

. . . _ - zawarte same rekry- j komisowy, były tego rodzaju, Iż nie" morfo mu cho
minacye przeciw Czemeryńskiemu, Pisarczukowi i kon- J dzić o tę szczupłą pensyę, jaka pobierał w Towa
oWeciT Z 16? ” • U \ Stan T10warzystwa od czasu rzystwie. Dodaje zarazem, że obejmując dyrekcyę 
objęcia dyrekcyi przez Sadowskiego i Piniego jest piastując ten urząd nie miał nigdy egoistycznych ce- 
przedstawiony w dość przyjemnych kolorach. Odczy- lów na oku, lecz tylko dobro pub^zne Na pytanie 
tano potem bilans. ovo „h,  czysteg0 ^  l obrońcy Dra

błąd tem spra-1 podstawę do podtrzymywania bytu Towarzystwa także
“uv‘v  y.v.uu w uiicwu w poonzu Kosciota, i zabił | te */. części subskrvbowan'veh zarz| dzić wpła- j dla tego, ponieważ p. T. Oksza Orzechowski łudził
piętnaście osób, które pod nim stały Drzewo zostało ł L  c b S  s“b8krybowanych przez członków udzia- go rozmaitemi nadziejami, a mianowicie, że w Rzy 

[całkowicie zdruzgotane I - - ’ -  ° tem naWet mowy być nie mo«ło wobec|mie w Societd aenerale. w himln, iJ Z ̂ mowy być nie mogło wobec I mie w Societd generale, w banku dla świata kato- 
faktu, że Towarzystwo nie wypełniło swoich zobowią lickiego, wyjedna kredyt dla Towarzystwa na znaczne 

n co do przyrzeczonych pożyczek hipotecznych. sumy. Oskarżony dawał wiarę zapewnieniom p. Orze- 
Bo walnem zgromadzeniu rozesłali dyrektorowie po-1 chowskiego, znał go bowiem jako człowieka bardzo 

welu, potem oddawał wizyty pożegnalne, a między I p'rzebieg jego'Lhoroby.~Nie 7 i k ł 7  wprawdzie i e « !  S ™ L f ^ I,t(5W ażebyod swych członków wpływowego. Był on sekretarzem Alego baszy; do
innymi był u Arcyksięstwa Fryderyków, u prezy- wszelka nadzieja, lecz pacyentowi coraz wiecei sił driT^a^ zach§cali do wkła- Rzymu jeździł kilkalirotnie w ważnych misyach; dla
dent* m. Dr* ..  ! , ’ Bacyemowi coraz więcej Slł I dek na książeczki oszczędności, do powierzenia swych | Turcyi wyrobił dwie znaczne pożyczki..

codziennie dowiadywać się
Dr Skoda jest 
ry. Cesarzowa

denta m. Dra Zyblikiewicza, u wiceprezydenta Dra ubywa.
Weigla, u prof. Dunajewskiego i wielu innych osób.l — Z M a n t u i  donns7a f0i„OTOfom m  k - i  ITT"— uci'u*J'ia7 «ami zas wemowan
znaczniejsze zajmujących stanowiska, które go od- kim wylewie rzeki Po w skutku przerwania' I k l  I W ,T v 7 ° i,* w „ Ch^Zf bieral.i niby W de?ozyt z°aczn« | rzy^atwa, dla którego nic nie zrobił.

i ak° d®P°zy^  sami zaś werbowali urzędni- P  r o k u r a t o r. To dla Turcyi, ale nie dla Towa-

wiedziły za jego obecnym pobytem w Kroimy'/. I - u  .. . przerwania grobel, I kaucye służbowe, które potem przeiiadalv
1 =  7  IprZez,C°, Wlelka ll?zba wsi została zalaną a mieszkań-1 p r z e w. Czy było tak? P Zepaaały-

Osk.  Było. Ale myśmy robili w najlepszej wie-X h is t  l n CyUSza nasączony jest na jutro, cy zaledwie z życiem uszli, ratując się na groble.
~  w J  i Pi, | npm r ÓCłi  JUŻ d7 PfzemyMa- Bydło utonęło, domy podmulone walą się.

10 b I S  °dbył w dni u -  Najwspanialszy pomnik architektury z czasu
P t el e,’ na .ktdrem. dyrektor P«»t Dr I panowania Arabów w Hiszpanii: Alhambra w Grena-1 

Heyzmann czytał dalszy ciąg swej pracy: „O usta- dzie zagraża nagłą ruiną. Jak madrycki Lealtadi 
wodawstwie kościelnem o azylach.- Autor przedsta- z 4 b. m. donosi, począł'wzgórek^^ n Z S ry m  S ? 1

h i ałr • ii lnem ft- I dnurant? A    \ t i ,  . . . . . .wił postanowienia ustaw dawniejszych, j * : . ^
norum, Fnsonum, Baiuvanorum , Longobardarum, | wać się. Zagrożona iest również r „nwn.1r. Ai i , . .  _  v-TJ- — ©-  o ‘v«u.nww iej
kapitularzów , dekretu Gratiana, tyczących się te- carabe wspaniały, obszerny emach u stón  w/mrza SosPo arki- W agencyi Nowosądeckiej złożył p. Ol­
go nrzedmiołn i. I__ t . ,  , . y ^ u SkdP wzgórza, I szewski 3000 złr. na książeczkę oszczędności ~

rze, bo Towarzystwo miało majątek.
P r z e w .  Jaki?
Osk.  W udziałach.
P r z e w.  Ale żaden z członków nie chciał już dać I 

ani centa na udział.
P r z e w ó d ,  odczytuje długi szereg rezultatów tej
Rnnrłaylrź W  XT • 1 . .  ^ y  I

go przedmiotu, stwierdzał wpływ Kościoła na te po- na którym wznosi się Alhambra a którv z L iPRz ln v  T C !  I  • , J m  ks^ żeczkp- oszczędności a l 
stanowienia i wykazał, że instytucya azylów była wła- był niegdyś przez szlachtę m a L v ta 2 *  T lh a m h r l r  f  ^ J  dep°Zyt- P> Schmidt zlożył 40°0
sciwie instytucyą iuris humani. która nóżniei n a d n - Inocbndzi z XTTT ; Lx„ 7 y . .ą ' Alhlambra | p- Izydor Kopermcki 8400 złr. w obligacyach.

5000 
złr.,

obligacyach. Po

(Dalszy ciąg nastąpi.)

Gospodarstwo handel i przemysł.
W iad o m o śc i 

z biura Izby handlowo-przemysłowej krakowskiej 
o targu zbożowym na Baranie i Kleparzu 

dnia 12 i 13 czerwcza.
,1 Z powodu uroczystego święta Bożego Ciała nie by-
-Iło w dniu wczoraiszvm ani dowozu ani __humani, która później nadu pochodzi z XIII wieku

a c ta *  wykupione prueu T . w ^ « w „  w

Kasa wkładkowa 
w F ilii Galicyjskiego Z akładu  kredytowego 

ziemskiego w Tarnowie.
Wykaz za miesiąc maj 1879 r.

Pijżostałość z dniem 30go kwiet.
10 7 9   .............................................złr. 242,528 o. 33—

Wpłynęło w miesiąg" ^  q f  & 776 ^  28_

Razem /Ar. 248,304 c. 61— 
Wypłacono na 10 książeczek z któ­

rych 1 umorzono łąćzńą kwotę złr. 1,999 c. 84— 
Wypłacono procentu od umorzo­

nych wkładek 3 złr. 69 cent. —
Pozostałość s dniem 31-go maja 

1879 r. wynosi . . . , . v l , złr. 246,304 o. 77-

Kasa Oszczędności w Tarnowie.

Stan wkładek z końcem kwie­
tnia 1879 r o k u ......................złr. 1,§26,112 c. 49

W miesiącu maju wpłynęło na 
w k ład k i......................................... złr . 82,767 c. 87

Razem złr. 1,408,880 c. 36 
W maju 1879 roku wydano 

wkładek . . . . . . . . . . .  . . złr. 45,785 c. 62
Stan wkładek z końcem maja 

1879 ro k u ..................... - . . złr. 1,363,094 c. 74

W ie d e ń  12 czerwca.

fS. O k o w ita .  Na naszem targowisku przy
zupełnym zastoju cena nominalna bez zmiany 29'50 złr. 
P e s z t ,  l ig o  czerw. 27-25—27*50złr. 11 W r o c ł a w ,  
lig o  czerw.: na czerw. 49*60 mrk. płacono; —  na 
lipiec-sierpień 49*60 mrk. płacono. —  S z c z e c i n ,  
l ig o  czerwca: w miejscu 52*70 mrk., na czerwiec- 
lipiec 52*20 mrk., na sierpień-wrzesieiń 53 40 mrk., 
na wrzesień październik 53*10 mrk. —  B e r l i n ,  l ig o  
czerwca: w miejscu 52*20 mrk., na czerwiec-lipiec 
51*80 mrk., na lipiec-sierpień 52*90 mrk., na sier- 
pień-wrzesień 53*60 mrk. — P a r y ż ,  l ig o  czerw.: na 
ten miesiąc 52*75—53 frk., na lipiec 53*50— 75 frk., 
na lipiec-sierpień 53*75 frk., na wrzesień-grudzień 
54—54*25 frk.

N a fta . W i e d e ń ,  12 czerw.: za 50 kilo z dwor­
ca z cłem 9 *—złr. —  T r y e s t ,  l ig o  czerw, za 100 
siło bez cła 12*— złr. — B r e m a ,  11 czerw.: n* 50 
dlo 8*— mrk. — H a m b u r g ,  lig o  czerw.: w miej­

scu 8*50 mrk., na czerw. 8*50 mrk., na sierp.-grud. 
8*10 mrk. — A n t w e r p i a ,  l ig o  czerw.: za 10(0 kilo 
21*— frk. —  N o w y  J o r k ,  l ig o  czerw.: za g;alonę 
—2.g kilo) 7 1/ a et. pap., w F i l a d e l f i i  7 1/, rf . pap.



d M g  2 Soboty l l  CawWc*

I W iedeń 11 czerwca,
Na dzisiejszy targ dowieziono cieląt 3620, zabitych 

v przów 153, żywych owiec 2625, jagniąt 543, 
■żywej nierogacizny 1175.

Cielęta płacono żywe 30 do 48, 50 złr., zabite 48 
do 50, złr.; zabite wieprze 48 do 50 złr.; jagnięta 
za parę 5 do 11 złr.; żywych owiec z powodu lep­
szych targów w Paryżu cena podniosła się o 1 do 2 
złr.; płacono 38 do, 50 złr. za 100 kilo mięsa; 
żywą nierogaciznę galicyjską 30 do 38 złr., wę- 

1 gierską 30 do 34 złr., za 100 kilo żywej wagi. Na 
targu kontumacyjnym płacono woły 48 do 51, 52 zlr.

Wilhelm Amirowicz.
Caffó Stirbock.

Przyjechali do Krakowa od 12 do 13 czerwca.
HOTEL POLSKI pod BIAŁYM ORŁEM. Leon

1 Cywiński z Kongresówki, L. Szwanda z Lichwina, 
i; J. Drucker z Warszawy, W. br. Gostkowski z Ro-

gów, Karol Zatorski z Kongresówki, Paweł Wespiań-
2 ski ze Lwowa, Elżbieta Korewe z córką z Ekaterin- 
I  bnrga, F. Dokordy z Tarnowa, J. M. W. z Kowna, 
I Mikołaj hr. Gurowski z Wyszyny, Adam' Bajkowski

ze Żmigrodu, Władysław Heftier z Wrocławia, Simon 
Szubert z Kongresówki.

HOTEL SASKI. Hr. Fr. Dunin Karwicki z Po­
branego, hr. Zyg. Pusłowski z Czarkowa, M. Sobań­
ska z Podola, A. Zakrzewski z Podola, M. Naimski 
ze Spytkowic, hr. major Lamberg z Galicyi, W. No­
wakowski z Mirowa, K. Łuniewski z Maryampola, V. 
E. de Pietro z Petersburga, M. Strass z Wiednia, 
E. Uhlig z Cieszyna, Fr. Lnbieniecki z Warszawy, 
W Stępski z Warszawy, A. Baudouin z Parvża. .T 

rkowski z Rosyi, L. Fn” '1*
yicz z W—  ,______  warszawy, M. Mar-

__ w twszawy, R. Schwartzschultz z Warszawy, 
et, Browicz z Gorlic, J. Konstantynowicz z Galicyi, 
K. Węgierski z Paryża. ______ _

( N A D E S Ł A N E ) .  983-4-6)

Dla otrzymania zdrowia! Koniccznośó t dobrodnćjtłwo ra­
cjonalnego Uczenia czgtzczcnicm krwi na wiotng dla ladikie- 
go astr- Ja uznaną zostali przez wszystkich nsj łynnisjszych 
lekarzy. A jednak wiele osób nie zważa na tę potrzebę. E>- 
4dy ezłsziek czuje wpływ wiosny w swojem dele — czuje 
on się znużonym lub wzburzonym, krew silniej obieg», a 
wiele oaób, które przez csły rok zdrowumi. czuja s ę n* 
wiosnę słabemi Często ukazu ą tię wzburzenia krwi, czum 
w uttach, hemoroidy cierpiący na gość:iec nie czujący w jn 
nyra czasie bólów, ~d et.je silnych napadów, jednem słowem 
wszystkie cierpienia pogarszsją się. Przyczyna tego leży w 
w zepsutej krwi, k'óra jest częścią za t-ęita. zawiera wiele 
gruzutek i kwasu moczowego (przyczy a gość a lub zawie 
ra inue ostre pUrwiastki, kt ;re objawiaja s!ę jako wyrz&ty 
ckirnc i Uctaje. Flegma zbyt wiele żóiei (przytijn* żółtacz­
ki) i inne wjtwory chorobliwych przebiegów nagromadzone 
są w ciele a na wiosnę stara się natura wszystk e ts obce 
cząstki kryjące się csęsto długo n eznacznie, wypchać ż cia- 
łi. Kaidy czy chory czy słaby powinien pcmódz usiłowar iu 
natury racjonalną kuraoyą cryszczeoi m krwi, jeżeli niema- 
ją zostać w ciele te cząstki mogące być przyczyną ciężkich 
chorób. Najiiltiejszym i najpewniejszym środkiem na to jest 
sarsaparilla uznana przez wszystkich lekarzy za najlepszy 
środek przeczyszczający krew, najwygodniejszą zaś i najsku 
tcczniejszą formą do z-ż rwania jest wzmocniony tgfizezony 
tamapariUa-lyrup J. Herbabnego aptekarz i zur Barmhcrzig- 
keit ui Wiedniu VII, Kaiscrstrauc 90 Syrup ten zawiera 
wszystkie skuteczne cząstki sarsapariłlii i wiele zarówno do 
brych, środków w zgęszczonym stanie a skutkuje przytem 
zadziwiająco szybko,a rozwalnijąco i bez bólu. S ratki osią­
gnij, te- zapoinocą sarssparylli są znane w całym świ. oie, dla 
tego mofna J. Herbabnegs syrup z ssrsaparilli jnż z powo­
da taniości (1 flssz. 85 cen) gorąco polecić. Aby ten syrup 
dostać ’prawdziwy, należy żądać wyraźnie J. He r b a b n e g o  
Win oomopy syrop z sareaparylli.

S8F" Skład w Krakowie « E. Stoekmara t Antoniego Dyl- 
ekiego opt. w Rynku, we Lwowie u Z. Ruckera, P. Mikola- 
eeha; w Brzcianaeh u B . Dembińskiego; w Czemioweach u 
Gol'chamskiego; te Drohobyczu u L. Dobrsynieckiego; w Jaro- 
tlawiu u J. Rohma; te Suezawic u AT Koraczcwskicgo

PBZEGLĄD POLITYCZNY*
Depesze telegraficzne,

ezerwćd. DóriOiżą urzędo- 
i'0% rano umarł w Pary-

A m s te r d a iA  11
wnie, że deiŚ o godź, 
żu książę O r Ań ii.

Parrsfc 11 czerwca. Książę O r a n i  i umarł tu 
dzisiaj. Potwierdza się, że B l a n q u i  ułaskawio­
ny, odzyskał wczoraj wolność.

P a r y ż  12 czerwca. W  południowym Tunisie 
podniosła broń wielka liczba pokoleń przeciw 
bejowi. Powstanie to mą ceęhę religijną a na je ­
go czele gfpi czterech marabutów pustyni.

JKzyin 11 czeryfęą. Ętalęe zaprzeczą doniesie­

niu jednego z dzienników wiedeńskich o groma­
dzeniu wojsk włoskich na granicy austryackiój i 
dowodzi, że Włochy trzymają tylko zwykłe zało­
gi pograniczne, które wraz z wojskami stojące- 
mi po twierdzach, wynoszą najwięcej 20,000 
ludzi. B i form a powstaje przeciw niejasnej poli­
tyce Depretisa w sprawie greckiej. Poseł włoski 
w Atenach M a f f e i  ma tu przybyć.

K x y i n  11 czerwca. Rokowania o amnestyę 
biskupów i proboszczów (w Prusiech) z powodu 
różnych trudnodści nie odniosły jeszcze żadnego 
rezultatu.

Londyn 11 czerwca. Korespondent berliński 
do Daily Telegraph utrzymuje, że Car dla tego 
nie przybył na obchód do Berlina, iż policya ta­
meczna wpadła na trop spisku w celu zrobienia 
zamachu na Cara.

Londyn 12 czerwca. Książę Bułgarski miał 
wczoraj w ministerstwie spraw zagranicznych ną- 
radę z lordem Beacosfieldem.

P e ł e n b n u  10 ezerwca. Według biuletynu 
wczorajszego, W. ks. Marya ~  '
W. ks. Włodzimierza) Wyszła i  

zaczyna przychodzić do sił.
• 11 czerwca. Jenerał H u r k o ,
jenerał-gubernator tutejszy wydał rozporządzenie, 
na mocy ktorego tacy tylko o c h o t n i c y  przyj­
mowani będą do wojsk należących do jehefiił-gti- 
bernatorstwa petersburskiego, którzy poprzedftio 
stawią się wkancelaryi Jenerała Hurkę któ- 
rych zasiągnięte będą wiadomości świadczące o 

zupełnie moralnem zachowaniu się. Agence 
sse donosi. ż» AUgtrc-Węgry, Anglia iPrancya 

przystąpiły do protestacyi rządu niemieckiego 
przesłanej Chediwowi przeciw naruszeniu trakta­
tów międzynarodowych tyczących się trybunałów 
mieszanych. Również Rosya przystąpiła do tój

K o n s ta n ty n o p o l 11 czerwca. Ze strony 
rządowej ogłaszają, że projekt reform mających, 
być zaprowadzonemi w Turcji europejskiój bez­
zwłocznie wejdzie w wykonanie. Reformy te ma­
ją być oparte na podstawie decentralizacji i sa­
modzielności gmin. Każda gmina ma byc zarzą­
dzaną według szczególnych potrzeb swoich pod 
pod nadzorem wilajetu, do którego należy.

W ashington 10 czerwca. Izba raprezen 
tantów postanowiła odroczyć się do 17go b. m 
Senat odrzucił 22 głosami przeciw 21 wniosek 
wzięcia pod obrady ustawy o monecie srebrnej.

Huenos-Ayres 9 czerwca. Projekt budżetu 
przedłożony parlamentowi (Rzpltej Argentyńskićj) 
na r. 1880 naznacza prawdopodobne dochody na 
18,7 milionów piastrów a rozchody na 18,3 mil., 
tak iż nadwyżka dochodów wynosiłaby 400,000 
piastrów.

mmi

protestacyi,
P e t ie rS b ii rg ’ 11 ćzetWcfi. prócesie Straeo-

nego S o ł o w i e w a  dónośzą tyle jeszcze: l  
nią siostry i bratń jego, tńdźież Bpgdanowi- 
Cźa i jego źoriy nić dótegd iiie śdwjefają. Z prze­
słuchaniem ich skończyło się śledztwo SądóWe. 
Po dwugódzinnój prżerwie, posiedzenie sądu o- 
twavtem znów było o godz. 81 a wieczór. Akt 
oskarżenia ministra sprawiedliwości wykazywał 
przygotowanie z góry obmyślone zamachu, który, 
jąk wszystkie szczegóły świadczą, nie mógł być 
spełniony bez uczestników. Minister zwracał na­
stępnie uwagę na to, że nie prywatne, osobiste 
pobtldki popchnąć niOgły SołoWiewa do, zbrodni: 
ojciec jego spędził cpłe życie, w usługach riiegd|ś 
W. kiężnńj iłeleriy PP^łdWnÓj, b j ł  źd tt0 sdwićie 
Wyńa|rodżOft^rii i Opróćś heńśyi i wolnpgo piie- 
Sżkania miął prawd wychowywać wśzystKie Miś- 
ci swoje kószteni W. księżnój. Ze wszystkich 
dzieci Aleksander najwięcój korzystał z tego do­
brodziejstwa, gdyż jako pensydnarz korony, u- 
kończył gimnazyum i zaraz potem otrzymał po­
sadę. Mimo tego przylgnął do zasad socyalistycz- 
nych i po długiem włóczeniu się po Rosyi przy­
był do Petersburga, gdzie stał się rewolucjoni­
stą. Z jego sposobu życia w Peteribufgfi widać, 
że ścisłe ńtrżynlyWał żwiążki i  partfą fęwdlti- 
cyjną. Żamąćh był ftiigć ddkdndhy M .wpływeni 
partyi ńOćyaiisiyćżnó-rewolucyjnej.—W kbnćji ifij- 
ńistęr wniósł ńkałańie sprawcy śmierci^. Obroń­
ca T ń r ć ż a n,i n q w nie żaprżęĆźając strPsznego 
charakteru żbroani, zwrócił bałiaridśĆ śądd , na 
ustawę z r. 1864, która zmieniła radykalnie ko­
deks karny pod względem stosowania kar do zbro­
dniczych zamachów jeszcze niedokonanych. Da- 
lój dowodził o wielkim wpływie idei krążących 
na umysł indywiduum i wnosił ztąd, że trudno 
byłoby ś tego powodu karać fMdWiewą śmiercią, 
iż tenże nie zdołał W danych okolicznościach tini- 
knąó szkodliwego WpłyWu doktryn socyalistycz- 
nych. Vt, końcu prosił obrońca sądu, aby ten Wsta- 
%ił,śię do .Geśarąft d żłagódźedie kary. Po dłd-
żeniu pytań co do winy dskarźónegó, Zapadł wid 
domy wyrok i posiedzenie ukończyło się ó godz. 
lOój minut 40 wieczór.

Ty flis 11 czerwca. Według wiadomości z Czy-  
k i s l a r u  z d. 5 b. m. przybywa tam ciągle woj­
sko. Stan zdrowia wojsk jest dobry, ale silny wiatr 
zachodni utrudnia wielce wylądowanie wojska. 
Powietrze dosyć ciepłe. O dalszem przeznaczę niu 
wyprawy wojskowej nic nie wiadomo.

Ateny 10 czerwca. Królowa O l g a  wróciła 
tu z Liwadyi. Admirał H o r n b y  przybył do por­
tu Pirejskiego.

Przeczytawszy artykuł Wstępny N . f r .  Preśśe 
o ruchu wyborczym w Galicyi wschodniej*, mo- 

źriaby dobrą mieć otuchę o wyborach. Jest to 
bowiem okrzyk boleści zawiedzionego w swoie'n 
nadziejach centralisty, który już zwątpił o dzia­
łalności Ś. Jura i Szomer Izraela 1 tlbolewa nad 
Rusinami, którzy dają się powodować urzędnikom 
S ńbdżil polskiego i nad żydami, którzy przeszli 
do tego obozu. Attrfi jeSźcżę rzeczy tak dobrze 
nie s tc ją ,, zwłasz % że agitacja Wyborcza ze 
strony secesyonistów jedność podkopuje. _Kore­
spondent wyobraża sobie Galicyę jako kraj świe­
żo zdobyty, w którym tylko prawo^ miecza wła­
dać winno, a mieczem tym ma byc centralizm i 
germanizni, Z pomocą których można trzy „na­
rody galicyjskie* Polaków, Rusinów i Żydów na­
pędzić do klubu wiernokonstytucyjnego w Radzie 
państwa. Tego jednak nie czyni rząd, „i rząd 
Wiernokonstytticyjny fflilsi znosić, gdy jego u- 
rżędnicy przeciw niemu agitują*. Korespondent 
uważa przeto rZąd ża narzędzie klubu p. Herb- 
g£a et consortes! . .  , . i

Deputowany Rady państwa p. Dworski oświad­
czył %  Przemyślu, , |e  nie przyjmie mandatu w
przyszłych wyborach. , . , ' / .

Ę r. Stanisław Mieroszowśk!, deputowany do 
Rady państwa z gmin powiatu Krakowskiego, 
Chrzanowskiego’ i Wielickiego ogłosił drukiem, j»k 
to robi corocznie, śpMWóśdanie dla wyborcGW( swo­
ich z czynności Bady państwa podczas sesyi Z r. 
1878 — 1879. Sprawozdania > •  MieroSZOWskiego 
mają tę zaletę, iż pisane są przystępni^, lasno i 
żroźtipiiald, ,jdMO przeznaczone dla wyborców Sta­
nd włościańskiego1, d tfiŚ6i6 tego , zawierają do- 
kładrie, prżedśtąW-ienie tażdoroćzfiej ózytłflości Ra­
dy państwa, zefedńe więć ya'zeni  ̂ stąpóWig całośc. 
W  ogólnym poglądzie nadmienia autór; ^e npó’- 
stępowanie Koła polskiego, które z przekonania 
dzieliłem, zasadzało się na bronieniu "każdej spra­
wy krajowej,— ale przy tem na baczeniu, by po­
myślność, siła i znaczenie iironaichii szwanku nie 
poniosły. Zdaje mi się, że to jedyna i  stosowna 
dla nas droga.*

RółurZędowa Wiener Abendpost powitała jubi- 
ięttsż berliński przypunmieniem podobnego nie- 
daWnó obchodu w wiedniU i położyła nacisk na 
len ią  prżyja^ń (Mi nfoUarchów i «ą równy objaw 
że ętrohy lujdów itd Frazesowi temu
riajlepjej jednak żąpfzęćza. rżeczyWlsłońc.

Podąjeińy powyżej krótki Ópis obchodu złotego 
wesela cesarza Wilhelma.- Najwą'żniśjsżą stroną 
tego obchodu byłaby strona polityczna, tak ze 
względu na domniemany a do skutku S t  uoszły 
zjazd cesarzów, jak również że wzgle&U na akt 
amnestyi, jeśliby takowy objął skazanych za prze­
kroczenie ustaw majowych, albowiem to ostatnie 
mogłoby służyć za skazówkę, jeśli nie zmiany pod 
względem stosunku kościoła do państwa, to przy­
najmniej złagodzenia surowości. Żadna atoli ska- 
żówka nie dozwala tego przypuszczać. Do nieda­
wna zaprzeczano ze strony urzędowej, aby nawet 
istniała jakakolwiek myśl amnestyi; dopiero o- 
statniemi ćlniUmi Zaczęto głosić, że amnestya u- 
dzieloną będzie wielkiej części osób skazanych za 
obrazę Cesarza; a nadto twierdzono, że nie ma 
powszechnej amnestyi, ani też amnestyi według 
pewnych kategoryj, lecz tylko osobisty akt łaski. 
Dziś w południe doszły nas dzienniki berlińskie 
z dnia wczorajszego rano, lecz jeszcze nie zamie­
szczają aktu amnestyi, którą Cesarz dopiero dnia 
11 b. m. podpisał.

Co ,do nieprzybycia Cara do Berlina, różne 
podają tego przyczyny, ale nie są one polityczne 
a nawet|rozchodziła s*ię wieść, którą do Londynu 
przesłano, iż zachodziła obawa nowego zamachu 
na Cara, czy to w Berlinie^ czy na drodze. Nordd. 
allg. Ztg gorący poświęca artykuł cesarzowi Ale­
ksandrowi, z powodu, że dzień 11 bm. jest ró­
wnież 50-tą rocznicą objęcia przezeń jednego 
z pułków pruskich. A.rtykuł ten przypomina, że 
nietylko wspólność sprawy łączyła wojska rosyj­
skie i pruskie na polach bitew, ale i związki fa­
milijne obu domów, które bez względu na  ̂sto­
sunki polityczne utrzymują _ obopolną przyjaźń, 
która tak w złej jak w dobrej doli została stwier- 
dzoną.

W  łonie parlamentu niemieckiego coraz bar­
dziej objawia się dążność do kompromisu z rzą­
dem w sprawach ceł i podatkow. Partya liberalna 
usiłuje w ten sposób ocalić resztki swego wpły 
wu dawnego. t .

W  sobotę obradować będzie senat francuski nad 
sprawą przeniesienia Izb do Paryża. Wiadomo, 
że stawiał on warunek, aby rząd dał zapewnienie 
bezpieczeństwa pobytu Izb w stolicy, zanim senat 
irzychyli się do zwołania kongresu, któryby zmie­

nił ustęp konstytucyi naznaczający Wersal za sie­
dzibę Izb. Ustawa ta o rękojmiach dotyka sporu 
O wpływ municypalności na zarząd policyi.

Wiadomości z Algieryi są bardzo podejrzane, 
,akby rząd chciał zataić wiadomości prawdziwe. 
Choćby ruch nie był groźnym, wszelako ta oszczę­
dność szczegółów o nim nie może uspakajać koloni­
stów francuskich.

Artykuł 36 traktatu berlińskiego, naznaczający 
granicę między Bułgaryą a Serbią niezadowolnił 
obu stron. Bułgarowie domagali się zawsze wszy­
stkich okręgów w Starej Serbii zamieszkałych 
)rzez ich ziomków. Serbia zaś protestując prze- 
ciwj temu żądała ciągle Tirn i Kulje, gdyż Tirn 
zamieszkały jest wyłącznie przez Serbów, a Kulje 
należy do terytoryum zajętego podczas wojny 
przez Serbię. Niedalej jak  przed kilkoma dniami 
Serbowie z tych miejscowości wysłali petycyę do 
Ces. Fran. Józefa z prośbą, aby polecił reprezentan­
tom swego rządu, żeby w komisyi granicznej popie­
rali ich roszczenia wbrew traktatowi berlińskiemu. 
Lecź komisarz rosyjski pułkownik Kaulbars i ks. 
Dundukow oświadczyli ;się bardzo energicznie prze­
ciw temu, a rząd austryacki nie chciał, ma się rozu­
mieć odstąpić od postanowień traktatu berlińskie- 
k o  ehrciaż zdrowa polityka nakazywałaby prze­
ciwnie’poprzeć w D™ względzie dążenia Serbii i
n o zy śM ó >  w ten ; ; os?b- ,Sfrbia musiała ^
u d m ź  i ks. M m  C m i  ;r°Jskoir\  swy p  opuścić ustąpm b _  V T T , zajęte przez

j —e —

zawakować, gdyż król Wilhelm lieży już lat 62. 
Małżeństwo króla i śmierć brata jego rozbiły pla­
ny pruskie, aby wciągnąć Holandyę w interesa 
pruskie, od których chciał trzymać się zdała. Oże­
nił się też król, aby tym planom stawić przeszkodę, 
a największą z nich byłoby narodzenie się na­
stępcy tronu.

Mm
z Tirn i BreeiSitc, które w® m™®, 
wojska rosyjskie, a adminiatra&f# Ą _ t
"ów objęli urzędnicy bułgarscy, przysiźii ż Tom. ,

j ‘eżo?faje' więc tylko do sprostowania granica {?©- } ̂  
łudmowó-źaChotMa, gdzie Serbia domaga się przy­
łączenia Prjepolaćżu, tłonsacząc, że to jedno mo­
że ją  zabezpieczyć od ciągłych napadów Arnau- 
tów. Ale i w tym względzie Serbia będzie musiała 
ustąpić, zwłaszcza że postępowanie rządu aerb- 

riego’ W sprawie traktatu handlowego o Bośnię 
Hercegowin^' uprawiło w Wiedniu fatalne wra-

żenie- , >, ,  .Jeden z tronów europejskich1 może wkrótce za­
wakować, bo dom panujący jest błiskim wymar­
cia. Umarł bowiem w Paryżu d. l i  btH. książę 
Oranii, Wilhelm, następca na tron holenderski, li­
cząc lat niespełna 39. Najstarszy syn króla W il­
helma; III, porzucił on od dawna ojczyznę i pro­
wadził w Paryżu życie lekkomyślne, wcale nie 
troszcząc się o’prawa swoje jako królewicz a na­
wet wyraźnie tó oświadczał wielokrotnie. W  nad­
użyciach wszelkiego rodzaju trwonił on siły fizy­
czne i zeszedł już bardzo nisko, tak iż od dawna 
przestano już liczyć na jego poprawę i powrót 
do domu. Drugi syn króla, Aleksander, liczący lat 
28 chory i za nie’dołęgę uważany, również niema 
widoku wstąpienia kiedyś na tron. Domniemanym 
przeto spadkobiercą korony holenderskiej był ks. 
Henryk brat króla, namiestnik w Luxemburgu, 
który owdowiawszy w r. 1853, zaślubił dopiero 
w roku zeszłym, mając już lat 58, Maryę córkę ks. 
Fryderyka Karola pruskiego i zaraz potem umarł. 
Król Wilhelm IH  poszedł niebawem za przy­
kładem swęgo młodszego brata i owdowiawszy 
przed dwoma laty, zaślubił 20-letnią księżniczkę 
Emmę Waldeck-Pyrmont; jeśli małżeństwo to zo­
stanie bezpotomne, tron holenderski może wkrótce

Ostatnie telegramy „Czasu*4.
Berlin 12 czerwca. Provinzial Correspondent 

potwierdza, że z powodu złotego wesela nie było 
amnestyi powszechnej rozciągającej się do pe­
wnych kategoryj osób skazanych. Rosporządzenia 
ułaskawiające ’datowane wczoraj ułaskawiły już 
przeszło 600 osób a między niemi wielką liczbę 
skazanych za obrazę majestatu. Dalszy liczny 
szereg ułaskawień ma jeszcze nastąpić, tak, że o- 
gólna liczba ich wyniesie do 800.

Berlin 13 czerwca Obchód złotego wesela 
zakończył się wczoraj obiadem galowym i kon­
certem wieczór w pałacu cesarskim.

Londyn 13 czerwca. Rząd indyjski otrzymał 
raporta o dalszych rzeziach, których ofiarą padli 
książęta domu królewskiego w Mandalay. W  kra­
ju  Transvaal (w południowej Afryce) przyznano 
tymczasową konstytucyę, która czyni zadość ży­
czeniom Boersów (chłopów holenderskich tam o- 
siadłych).

Petersburg: 12 czerwca. Goniec urzędowy 
ogłasza, iż przebieg choroby w. ks. Maryi Pawło- 
wnej jest tak zadawalniający, iż oczekiwać mo­
żna rychłego jej wyzdrowienia. Dalsze biuletyny 
hie będą ogłaszane. Wczoraj na obchód złotego 
wesela cesarstwa Niemieckich tutejsza kolonia 
niemiecka zebrała się na obiad w lokalu Jeziorka 
(Ożerki), na którym wzniesiono toasty na cześć 
cesarza Aleksandra i obojga cesarstwa Niemie­
ckich.

Petersburg: 12 czerwca. Agence russe na­
zywa zupełnie zmyślonym i tendencyjnym tele­
gram wiedeński w Times, według którego na­
stała oziębłość w stosunkach między Rosyą a 
Turcyą. Nie było żadnego urzędowego doniesie­
nia z Konstantynopola, któreby stwierdzało zmia­
nę w obecnych dobrych stosunkach.

Petersburg: 13 czerwca. Agence russe za­
przecza formalnie doniesieniom o mowie przypi­
sywanej jenerałowi S t o ł y p i n o w i  (w Wiadyniu), 
który jakoby miał powiedzieć, że Car jest głową 
wszystkich Słowian. Stołypin nigdy nie miał po­
dobnej mowy. Agence russe zaprzecza także, aby 
toczyły się rokowania między Rosyą a Turcyą 
z powodu Rumelii.

Ateny 12 czerwca. Rząd grecki mianował 
M»ndavi°tisa i Trallę komisarzami, polecając im 
podjąć noFO układy z Portą względem spro­
stowania granicy.

K air 12 czerwca. Jlny konsul francuski wrę­
czył wicekrólowi protestacye przeciw dekretom 
jego z d. 22 kwietnia. Protestacya ta jest niemal 
równohrzmiącą z protestacyami angielską, jaiemie- 
cką i austryaeką.

Kursa.—W i e d e ń  18 czerwca godz. 2 m. 80 
po poł.— Renta papierowa 67’15.— Renta srebrna 
68-95. — Renta złota 79 05. — Losy z r. 186© 
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Akeye kredytowe 264-40. — Londyn 116-40. — 
Srebro — *—.— Napoleony 9-27.—.— Lombardy 
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96 -

93 -  

89 50

91 —

96 -
 e.
98 - 3
9 8 ----
99 75 cj 
89 50 E

244 50 
136 -  
255 -

18 75 
23 50

W le d e ń . j l l  czerwca.
j-

Obligi długu paksttea.
4*/,7o Kenta papierow a...................
47,7, * sreb rn a ............................
47, » z ło ta .............................
87»7, Losy z roku 1854 poJtóO złr.

114 50 
1 65

67 50 
6 55 
9 35 
9 55 

100 25 
100 —

91 50 
85 — 
91 75 
96 50

92 50 

94 -  

99 — 

 M
101 50c 
91 50E

248 50 
139 50

20 50 
25 50

67 50 
69 50 
79 10 

117 50

? 65 
d9 65 
79 *5 

118 -

4 •/, Losy z roku 1860 po 600 itr. 
47, ,  * I860 „ 100 złr. .

,  1864 „ 100 złr. .
,  „ 1884 m 50 złr.

Losy Corao-Benten...................

Obligi indemmzaeyjm.
Czeskie .........................107, podat
Bukowińskie . . . . . .  »
Galicyjskie . . . . . .  »
Morawskie *
Niższo-auitryaokie . . .  i
Wyższo-austryaokie . . „ *
Szlązkie . . . . . .  » »
Styryjskie . . .
Siedmiogrodzkie . ■
W ęgierskie.........................  •
Węgier, z klauz, 1867 . „ *
57, Obligi poż. kolei węgierskiej . . 
6% Renta węgierska złota . . . . 
4%7, .  » .  (zaOstbahn).

126 25 
128 -  
158 50 
157 50 
28 50

Akcye bankowe.
Anglo-austryackiogo Banku. 
Boaen-Credit węgierskie . .

„ „ austryackie
Credit-Anstalt dla Han. i Prz.

,  ,  węgierskie
Depositen-Bank . . . .  
Escompt-Gesell. niż. austr. . 
Gal. Banku hipotecznego .

„ „ dla Hand, i Prz.
Austro-węg. Banku (Nat.-Ba.) 
Real-Creait-Bank . . . .
Dnionbank....................... ....
Verkehrsbank ogólny • • • 
Wied. Bankverera . • ■ • 

Lombard- & Es.-Bank

120 złr. 
140 złr.
80 .  

160 
200 
200 
500 
200 
200 
600 
200 
100 
140 
100 
100

126 50 
128 50 
159 
158 50 
29

102 
S4 75 
89 60 

[102 —  

104 75 
100 
96 50 

J00 -
83 70 
86 25
84 75 

[U? 50
94 75 
72 40

130 25

103 
85 25 
90 

103 -

101

84 10 
86 75
85 25 

114
94 90 
72 70

130 50

Akcye kolei.
200 złr. 
200 , 
210 » 
525 ,  
210 „ 
200 .  
200 „

Albrechta . . . .
Alfóld-Fiume • • • 
Aussig Tóplitz . . . 
Donau-Dampfsch.-Ges. 
Elżbiety . . . . . .
Linz-Budweis . . • 
Salzburg-Tyrol . . . 
Ferdynanda Nordbahn 1050 
Franciszka Józefa . . 200 
Gal. Karola Ludwika . 210 
Koszycko-Oderberg. . 200 
Lwowsko-Czem.-Jassy 200 
Nordwest austr. . • 200 

,  L itB . 200

bez7,
57,

5%

57.

bes7.

160 162 _
267 40 267 60
252 50 252 75

800 — 810 —

834 836 =
90 90 25

118 50 119
124

—
124 50

51 51 50
138 25 138 50
350 — —

560 — 561 —

182 182 50

144 50 145S-
2283 2288

148 50 149 10
*48 — 248 25
115 75 116 25
137 50 138 —

129 50 130 —
65 & 66 —

R u d o l f a .......................200
Siedmiogrodzka I . . 200 
Staats-Eisenb.-Gesell.. 200 
Sfldbahn (Lombardy). 200 
Sfid-nord. Verb. (Par. J 210 
Theissbahn (Cisaóska) 200 
Tramway Wiedeń.. . 1 7 0  

* „ nowe 70
Węg. gal. Łupkowska 200 

,  Nord-Ost , . . 200 
„ Westb. Stuhlw.. 200

Akcye ró&nych
Gasgesell. ogóL austr. 200 złr. 
Gas-Industrie Wied. . 90 ,
Liesing. browaru . • 100 «

138 _ 539 -
104 -  . 104 50
i 85 25 285 50
86 50 87 —

101 50 102 —
214 50 215 —
190 75 191 25

106 _ 106 50
129 50 130 50
123 60 124 —

57,

Listy zastawne.
67, Agr. Zakł. Kr. dla Gal. i Buk. 15 lat 
57, Boden Kr edit allg. złotem płatne
57, * » jpąpjf?- 33 lat
67, Buków. Kasy Oszczędności . . 
67, Towa. kred. krakowskiego 18 lat 
77, Listy dłużne Włość. » 20 lat
67. Towarzystwa kredyt ,, 36 lat
57*7 ,  „ złote . 36 lat
47, Gal. Tow. kred. ziemsk. . . .
57. Gal. Tow. kred. ziemsk. . . .
57. ,  .  * nowe 37 lat
67. - Bank. Hipot. lwów. . . .
67! ,  .  Włość. „ • . •
5V,7, Hipot Morawskie. . • • 36 lat 
5% Bank. austr. węg. (National.) mon. k.
57 « .  x * na w"a*5v! Szfązko*anst Bod.-Kredit-Anstalt 
57,°/, Real-Creditbank . . • 361/, lat 
5V,70 Styryjsk. Kasy Oszczed. • • •
57.7, Węg. ogól. Bod. Kred. . 34 lat
57.7, » Boden Credit-InStitut. .

Priorytety kolei.
A lb r e c h ta ............  300 złr.
Alfbld-Fiume . . . .  200 „

„ ,  Em. 1874 . 200 ,
Donau-Dampfsch. . . . 300 „

.  .  100 i 200 x
„ „ złotem . 200 -

Dux-Bodenb. Em. 1871 . 150
E lżb ie ty ...................100

Em. 1862 . . 300
„ Linz-Budweis . 200

Em. 1870 . . 200
.  1872 . • 200

Salzb.-Tyr. 1873 200

57.

67. 
57. 

bez 7, 
47,7.

57,

92 
46 -

92 50 
46 50

92 - -------
114 50 115 -
99 — 99 50

— --
94 50 95 50
97 - —
91 50 92 -
94 — ------
82 - ------
90 50 -----
90 50 ------
95 20 95 60
97 50 98 23

101 50 101 60
97 - ------
92 50 ------

101 50 102 50

98 75 99 -

78 75 79 -
82 70 83 -
80 50 81 -

100 75 ------
105 - 106 -

95 - 97 5G
94 - 94 50
93 75 94 25
92 10 92 50
96 - 97 -
89 50 89 75

,  67.
. * % * / .

Eperies-Tarn. węg. ezęić 300 
Ferdyn.-Nordb. ra. kon. . • *

,  „ wal. austr. . • •
,  Mor.-Szląz. linia 1871/72 
» poż, 14 milion. 1872 . . x
„ poż. 1876 r. . .100 złr. 6%

Frano. Józefa Em. 1867 . 200 * «
„ .  Em. 1873 . 200 » .

Ffinfkirohen-Bśreaer . . 200 » »
Gal.-Karol.-Lud, I Em. . 800 « *

H ,  1867 300 x »
! IH ,  1871 800 * .I IV ,  1872 300 „ .

Glognitzerbahn na mon. kon. • 4 /, /, 
Koszycko-Oderb. . . . 200 złr. 5 /,

67,

Lwow.-Czer. I Em. 1865 300 
H x 1867 300 

„ m  ,  1868 300 
„ IV x 1872 300 

Morawskiej GrSnzbahn . 200 
Nenburg Mariazoll . . 200
Nordwestb. austr. . . . 200 

x Lit B. . 200 
.  Em. 1874 200

* »

Pragsko-Dnx

Rudolfa
Em. 1872

Em. 1869 
Em. 1872

150
150
300
300
300

Salzkam. jp t. zł. 200
Siedmiogrodzkiej 
Staatseisenbahn fr. 500 

,  Em. 1874 500 
.  Em. I . .

Em. H 1874 
ra (Lombardy.

200

200
200
500 fir. 
200 złr. 
100Sfidnordd. Verbind. .

.  II Em ..

. I H  x - 

.Em . 1875 
Theissbi-Gesell. . • . 
Węe. Łupków. ^  200

" Nordost . . . .  300 
.  * złotem . 200
x Westbahn . . .  200 
l  .  Em. 1874 200

Losy.
57, Donau-Regul. . . 
Premiowe Wiedeńskie 

x Węgierskie 
37, x Tureckie . 
Kredytowe . . . .
Clary . . . . .

bez7,

57.

A

57,

37.
57.

47,7.
57,
n
n

złr. 100 
.  100 
,  100 
fr. 400 
złr. 100 
.  42

Żądają

76 40 76 80
104 50 105 -
98 60 _ _  —

<04 25 104 75
105 60 106 -
tC3 50 104 -
93 25 93 75
91 50 ---------------

90 - 91 -
103 - 103 60
101 76 102 25
101 — 101 60

____— —  —
93 - —  —

81 - 81 30
83 — 83 50
86 - 86 50
80 - 80 50
76 50 --------------

- — 71 -
69 75 ---------------

95 30 95 60
88 75 89 25

3 - - 107 50
— —

xxx — —  __
87 60 87 90
84 80 85 10
84 50 85 _
__ — 99 75
72 50 73 _

167 50 168 50
162 - --------------

------ ------ ---------------

120 73 121 25
99 50 99 75
91 50
—  — 90 -
84 - 84 25
—  — ___ _
91 50 92 25
74 75 75 25
72 - 72 50
75 - 75 50
88 25 89 -
75 - 75 50
72 50 73 -

109 — 109 50
115 - 115|50
103 - 104
22 25 22 3(

171 76 172 25
37 75 38 25

47, Donau-Dampfsch.
I n s z p r u k u ...................
Keglewicha . . . . .
Krakowskie...................
Ofner (miasta Budy)
P a l i ły ............................
Bndolfa . . . . . .
Salma . . . . . . .
Salzburgskie . . . . . 
St. Genois . . . . . 
Stanisławowskie . 
47,7, Tryesteńskie . . 
47,
W ald ste raa ...................
Windischgr&tza

Waluty.
Dukaty w a ż n e .......................  •
20 f ra n k ó w k i............................
Imperyały rosyjskie . . . . .  
Funty szterl. angielskie. . . .
Listy tureckie z ło te ...................
Srebro za 100 złr. . . . . .  
Kupony srebrne za 160 d r. . . 
Marki niemieckie za 100 marek. 
Buble papierowy za 100 , . .

złr. 105

L w ó w  11 czerwca.

Akoye Banku hip. 
57, Listy zast Tow.

gal. 200 złr. 
e. kred. ziem.

47; :  _ _
57, X .  » 37-letnie
67, .  x Banku hipot gal. .
670 « x n włośoiań. gal.
57, Obligi indem. gal. 107, podat 
67, x pożyczki krajowej . . 
Rubel rosyjski papi 
Srebro austryackie 
Kupony w srebrze

W a m a w a  9 czerwca.

47. Listy zastawne I seryi . . •
• • n  -  i .p o .

c,/ .  nowe 1869 r. .
s / * • * kupon
47. Listy likwidaoyjne . . . . .

* kupon
Akoye kolei Warszaw.-Wied. . .

57.” Losy Pożyczki prem. ros. 1864 
.57, •  • > e 1*66

Żądają

>08 25 107 —
23 W 24 —
16 - 16 50
19 75 20 -
88 75 39 25
35 75 36 25
16 75 17 -
46 75 47 25
21 50 22 -
38 - 39 -
24 25 24 75

120 — 121 —
61 — 63 —
38 75 34 -
34 25 34 50

6 50 5 51
9 25* 9 26
9 52 9 53

11 61 11 64
10 54 10 56

57 05 57 10
114 — 114 25

265 — 268 —
90 40 91 40
84 - 85 -
90 40 91 40
94 75 9.-> 75
95 — ------------

89 70 90 70
94 — 96 50
1 13 1 15

99 50 100 50
99 25 100 25

i I rnh.|hop.

100 -
—  ----- 100 -

----- 185
----  M 100 40

— 231
90 25 —  —

------ 8

11
 

1
1

wmm ^
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Ma nagrody
największy wybór książek i obrazków po 
n a j t a ń s z y c h  cenach.  (1320 5 6- 

w Księgarni k&telloklej 
Sra WłaC Miłiowsklego w Krakowie

W KSIĘGARNI I SKŁADZIE NUT 
MUZYCZNYCH 

S.A. I r z j  żaaowsiiego w Er a ko wie
są do nabycia świeżo wydane nuty:

1. B&uda S. op. 5. Album de Salon pour 
le piano (1436-1 3)

Nr. 1. Yalse brillante.
2. Mazurka.
3. Piece Fugitive.

Cena 60  c., z przesyłką pocztową 65 c

HANDEL
Stanisława Feintncha

w  K ra k o w ie
poleca swój dobrze zaopatrzony

Skład 
Wód mineralnych

świeżych.
Zlecenia z prowincyi uskute­
czniają się  bezzwłocznie za 
zaliczką.

W  tymże handlu znajdzie u- 
m ieszczenie moralnie w ycho­
wany (1438-1-3)

praktykant
w  wieku od 14 do 15 lat.

Stare węgierskie
wino naturalne
wyborny i wzmacniający napój domowy. 
Rozsyłka natychmiast za zaliczką fran­

co z tutejszego dworca kolei.*
W baryłkaeh po 25, 50, 100 litrów, a mianowicie: 
Białe wino, itare, pierwszy gatunek, litr po 25 c.

* » arngi gitunek . „ „ 20 „
Czerwone wino, pierwszy gatnnek .  „ 28 „ 

W butelkach po 70 centilitrów:
But białego wina stosowego, doskon. litr po 85 o,

- czerwonego „ „ ,  ,  40 ,
» do potraw ,  ,  „ „ f 0 ,
„ deserowego „ ,  B „ 10 - „

s butelką w skrzynkach po 6, 12 i 25 butelek do­
brze zapakowanych. Baryłki i skrzynki po cenie 
kosztu. — Zamówienia pod aire em: „ l i .  « e S -  

Weinberg end Keilereicesi.zer in M o ­
d e r n  bei Pressburg in Ungarn.“ [1480-1-3]

9.4 b.m. powróciłem 
do Rzeszowa

i w tym samym mieszkaniu (nad cu­
kiernią WP. Schumachera) ordynuję 
jak dawniej. (1422-3-3)

Pr. JaMomshl.
Szczególności

f i r m y  O T T O  F B A K Z
w Wiedniu, Mariahiłferstrasse 38. 

Ces. król. wyłącz, uprzyw.

P U R I T i S
mleko odmłtdzsjąoe włosy.

„PURITAS" nie jest żadną farbą na włosy 
tylko płynem do mleka podobnym, który posia­
da tę cudowną własność, ze siwe włosy odmładnia, 
to jest wkrótce, najdalej w przeciągu 14 dni pier­
wotną barwę przywrócić może.

Flaszka „Puritas“ kosztuje 2 złr.

Schneeglóckchen. IśJ S /m S:
aletowy pod względem skuteczności, dobroci i 
wytworności nie może konkurować z śnieżycą 
ranną. Wyrabiany z olejnych, orzeźwiających sub- 
stancyj, usuwa ten środek w najkrótszym czasie 
wszystkie nieczystości na skórze i nadaje płci 
mieniącą białość, świeżość i delikatność. Cena 1 złr.

Wiedeński Pudr toaletowy,
śniożyca ranna (Schneeglóckchen) biały i różowy, 
dobrze się trzymający i niewidoczny na twarzy, 
wytwornej dobroci. Użycie tego pudru polecić 
możemy po pierwotnem użyciu płynnej kompo- 
zycyi śnieżycy rannej, szczególnie, jeżeli chodzi 
o nadanie twarzy łagodności i delikatności. Cena 
paczki 60 ct.
U r v l f l n t v n f l  .Mynym środkiem do -UJ. j  l i n i i i j  u i *  utrzymania brody pięknej i
miękkiej, która nie pozostawia tłuszczu.* 
flakonu 80 ct.

Cena

B O i i
katoliczka, polskiej lub niemieckiej naro­
dowości, zaopatrzona w dobre świadectwa, 
znajdzie umieszczenie w Zassowie pod 
Czarną. Zgłoszenia franco z oznacze­
niem warunków, oraz z dołączeniem za­
świadczeń. (1467-2-3)

mmr.ynl.t
CZAS 2 Soboty 14 Czerwca 1879.

Realność wiejska
w bliskości Krakowa, w położeniu pięk­
nem, obejmująca kilka morgów gruntu, 
jest do sprzedania. Bliższa wiado­
mość w handlu p. B. Ludwińskiego, Ry­
nek główny Nr. 24. (1447-2-3)

P R A W D Z IW E
Pigułki Morisona

Pa ARTHAUD MODLIN.
Najlepsze ze środków czyszczących I prze­
czyszczających krew we wszelkich słabo­
ściach złego przymiotu, nadto w zołzach, 
liszajach, wyrzntaeh skórnych i  zepsuciu 

krwi.
Skład główny w PARYŻU u p. Arthaud Mou- 

lm  aptekarza, 30, ulica Louis le Grand, — 
w KRAKOWIE w aptece p. Trauczyńskiego 

iod Koroną11 w Rynku głów., — w CZERNIOW- 
kCH w aptece p. Golichowskiego, — w STA­

NISŁAWOWIE u p. Stechera apt. (1223-9-1

ITftlm ilłft pomada ze szpiku woło- 
Xl-UJ.ŁH.liŁU, w e g o ,  sporządzona podług me­
dycznego przepisu, służąca do upiększenia i kon­
serwowania włosów, zapobiega wypadaniu, chroni 
od tworzenia się łupieżu .i wzmacnia skórę na 
głowie. Cena wielkiego słoika 1 złr. 20 ct.

Olejek orzechowy, “1;“ '
z zielonych łupin orzechowych, ma ten wyborny 
przymiot, że nadaje białym, siwym i rudym wło­
som kolor naturalny ciemny. Cena flakonu 1 złr.
U  I A li 11A środek zupełnie nie szkodli- 

d  UU..UU, wy j 0 farbowania włosów i 
brody, zapomocą którego zafarbować można bro­
dę pięknie ciemno lub na czarno. Cena paczki 
% przyborami 3 złr.
T m m i f l  na włosy.) Najlepszy środek

X O Alle* najporost włosów sporządzony z ziół, 
najdoskonalszej skuteczności dla włosów i na 
głowę, przysparza transpiracyę, zapobiega two­
rzeniu się łupieżu i wypocinom, wznieca porost 
włosów, szczególnie po przebytej chorobie jako 
to: tyiusie, ospie, połogu itp. Cena wielkiej flasz­
ki złr. 1 et. 50.
F r if łT łA h T A T l A balsamiczna woda do ust, 

r r "  ULLU, f| 0 konserwowania zębów 
i dziąseł i do usunięcia nieprzyjemnego odoru, 
Nader błogiej i orzeźwiającej skuteczności Cena 
wielkiego flakonu "Złr. 1 ct. 20. (1327-4-12)

ihłady: W  Krakowie u p. Sfockma- 
ra apt. It. Wiśniewskiego apt.; we Lwo­
wie w apt. pod srebrnym Orient 25, Ru 
ekera ; w Tarnopolu w aptece Fr. Jamrogiewi­
eża ; w Stryju w aptece J. Zgórskiego i w aptece 
„pod węgierską koroną11 Leona Gartnera; w Sta, 
u stawo wie w aptece F. Stechera i Albina Ami- 
r.iwicza; w lh-zem yślu^iijJJlIasze^

Czcionkami Drukarni - CZASU. “

W O D A  T O N I C Z N A

tDICQEM ARE,Chemik 
ROUEN (Francya)

Przyspiesza porostwło- 
sów, w strzym uje siwiz­
nę i dodaje im życia.

POMADA EPIDERMALNA
PRZECIW KO ŁUPIEŻU 

W strzym uje wychodzenie włosów, 
niszczy łupież, i zapobiega świerz- 
bieniom.

Znajduje się w e wszystkich znacz­
nych m agazynach perfumeryi- 

' t t a s B t a M n w s B m i

(82-14-1

I f f S f  i dmmoM
m M m  1  j  uatf pnją po użycia 

M u r e k  L e r M i e w s ,  aptekarza,- 
Hue de la Monnai e ,  23 A Paris .  
Skład w głównych aptekach. (63 22 t

C. Ł uprgyw. gaik akcyjny Bank Hipoteczny
wydaje we  L w o w i e  i przez filie w M r & lto w ie ,  C z e r -  

i i i o w c a c h  i T a r n o p o l u

od dola 1 czerwca 1879 r.
A s y  g n ą c y e  k a s o w e

4  procent, płatne w 30  dni po wypowiedzeniu
4*/» 
5 71 ” ” on ” ” ”r> r> n ™ r> r> r>

W szystkie asygnacye kasowe przed i  czerwca 1879  r. 
w obieg1 puszczone, będą oprocentowane o V2% niżej, a mia­
nowicie:

4V2 procent, od 1 lipca b. r. tylko po 4%
5 n 7) n sierpnia „ „ 4V2%
5V2 „ „ „ września „ „ 5%

z zachowaniem dotychczasowych terminów wypowiedzenia.
Asygnacye kasowe 6% , wydane przez Filię Krakowską, 

również będą od Igo  września 1879  r. oprocentowane tylko 
po 5%. (1414-4-6)

Lwów d. 2 8  maja 1879 r.
Dyrefccya.

■ e jfw a w e
* jtdnój chwili ustępują po użycia Pigułek aati 
aswiMgijnyeh Dra Crmisr. Skład w Patyku w aptcea 
p. Łsv&»cur, ras dc la Monnaie, 28, — w Krakowi*
* aptekach pp. Traussyńskkgo.i Rcdyka. 62 22 )

TOWARY GUH0VE
w szelkiego rodzaju

rozsył* ca zaliczką (963 41-) J.*. Schmeidler, fabryka gumy
w Wiedniu, Neubau, Stiftgasse h r ,  19.

PARYSKIE I WIEDEŃSKIE MERLE
bardzo gustowne, trwałe i tanie.

J .  S3. & Kc F r a n k i ,
STOLARZE I TAPICERÓ W IE, (805-28 )

firma założona 1835 r., odznaczona medalami,
w  W fledąlw ą ©fear® Kr. O l,

neben dem Sohóllorhofe.
Album mebli (wspaniałe wydanie) z objaśniającym cennikiem za zastawem 2 złr.

Rada Za-
Towarzystwa drogi żelaznej

rządzająca
Warszawsko-Bydgoskiej.

Zwołane na dzień 30  maja (11 czerwca) b. r. posiedzenie XXI. zwyczajnego 
Zgromadzenia Ogólnego Akcyonaryuszów odbytem być nie może z powodu, że według 
zamkniętego w dniu 19 (3 1 )  maja r. b. o godzinie 3 ej wieczorem składu akcyj, ani 
liczba zgłaszających się Akcyonaryuszów, ani wysokość zdeponowanego przez nich ka­
pitału akcyjnego, nie czynią zadość warunkom §. 30  ustawy Towarzystwa, podług 
którego do ważności uchwał wymaganą jest obecność najmniej 30  Akcyonaryuszów, 
posiadających łącznie przynajmniej siódmą część kapitału akcyjnego.

Skutkiem tego, w zastosowaniu się do powołanego §. 30, Rada Zarządzająca ma 
zaszczyt podać do wiadomości PP. Akcyonaryuszów, że

powtórny termin posiedzenia
XXI Zwyczajnego Zgromadzenia Ogólnego
odbyć się mającego w  dworcu © ta c y i głów nej W  W arszaw ie, wyznaczo­

nym został na dzień 16 (3 8 ) czerw ca to. r. na godz. 11 rano.

Zebrani w tym terminie Akcyonaryusze, bez względu na ich liczbę i ilość zde­
ponowanych akcyj, będą władni, stosownie do §. 31 ustawy, odbyć posiedzenie i wziąć 
pod uchwałę przedmioty, zamieszczone na porządku dziennym niedoszłego do skutku 
Zgromadzenia Ogólnego.

Akcyonaryusz zamierzający uczestniczyć w tern Zgromadzeniu z prawem głosu, 
winien, o ile tego dotąd nie dopełnił, złożyć najpóźniej do dnia 5 (1 7 )  czerwca r. b. 
do godziny 3 popołudniu akcye właściwe lub pożytkowe wartości nominalnej najmniej 
2 ,000  Rś. kapitału w kasie głównej Towarzystwa w W arszaw ie , lub w jednym 
z niżej wymienionych domów bankierskich, a mianowicie:
w Petersburgu : we Filii Warszawskiego Banku Handlowego, oraz w domu 

G. Sterky i Syn;
w Berlinie: we Filii Banku Kredytowego Środkowych Niemiec, łub w Dyrekcyi 

Towarzystwa Dyskontowego; 
w W rocław iu: w Kasie Zjednoczenia Bankowego Szląskiego; 
w Frankfurcie U. IB .:  w domu J. Weiller Synowie; 
w Breznte: w Banku Drezdeńskim, 
w Lipsku: w Lipskiem Towarzystwie Dyskontowem; 
w Amsterdamie: w domu Lipmann, Rosenthal i Spółka; 
w Brukseli!: w Domu Bruggmann Śynowie; 
w Londynie: w Domu N. M. Rothschild and Sons; 
w K rakow ie: w Banku Galicyjskim dla Handlu i Przemysłu.

Akcye złożone być winny przy załączeniu specyfikacyi numerów, spisanej w 
dwóch jednobrzmiących egzemplarzach i podpisanej.

Nr. Iszy specyfikacyi, po poświadczeniu przez kasę główną lub Dom bankierski 
zwrócony będzie składającemu akcye, jako dowód przyjęcia depozytu; Nr. l ig i  pozo­
stanie przy akcyach.

Zwrot depozytu nastąpi po odbytem Zgromadzeniu, jedynie za złożeniem spe­
cyfikacyi numerem I. oznaczonej, obejmującej pokwitowanie z przyjęcia depozytu.

Odpowiedn o do §. 23  ustawy, Akcyonaryusz może prawo uczestnictwa na Zgro­
madzeniu Ogólnem przelać na innego Akcyonaryusz^, udział w temże Zebraniu biorą­
cego, za udzieleniem prywatnego pełnomocnictwa. (1430)

Warszawa, dnia 22  maja (3  czerwca) 1879 r.

złr. 7-— 
„ 10-50 
,12— 16

hpelnis niepim,kalie i$ylowf
płaszcze deszczowe z kapturami na wło- 

.z najlepszej styryjskiej wiosennej ma- 
teryi pakłakowej z wełny owczej, w kolorze 
irunatnym, szarym lub czarnym, prawdzi­

wie farbowanym.
Płaszcz podróżny z kapturem 

n „ lub myśliwski 
dężykow lub paltot . . . . . _
5iękne kurtki lub styryjskie jupki „10—16 

Damskie paltoty lab płwsosa cesarskie 
najmodn. krój, bardzo gust. zlr. 10—20 

Rlepr»makalne ka*el»si« slyyyJsMe
dla 5®§Ż0Zj JSfl 3 kófeifct z delikat. i mięk. 
pakłaku, uznane jako najlep. i najprakt. 
nakrycie głowy . . . .  złr. 2-50—4 
Wszelkie gatunki modnych materyj na 

ubrania z najczystszej styryjskiej wełny ow­
czej, zupełnie nieprzemakalnej, dostarcza na 
metry lub w dowolnych gotowych sukniach 
najtaniej za zaliczką, pocztową. (1508-1-)

*$&n Gltsszstjesrijjg. handel sukna 
w Cłime®® (w Styryi).

m m *

30 sztuk bydła,
między któremi 1 2  b y c z k ó w  czystej 
krwi holenderskiej, w wieku od 3 do 16 
miesięcy, z powodu zmiany gospodarstwa 
za bardzo umiarkowaną cenę — każdej 
chwili — do sprzedania w M n ik o w ie  
poczta Ł i s z h i .  (1444-2-3)

Seb&aht.

Nur m m m m m m * ,,zawierając* pel
ns skuteczność 
rośliny bo- 
feowrj (obj*- 
śmenia o ich 
użyciu przeciw 
c i e r p i e *  

9  sS r. u l o m  p l a c  
1 p iersi (pigułki I , chorobom  dolnych  
c a ę ś a l  c tn ła  (pigułki U) i nerw ow ym  d e r  
p ten tom , o słab ien iom  wszelkisgo rodzaiu 
W J  Ul) darmos zawgze do nabyc.a w I S o g io -  
cyi, Mohrsnapotheke i w składach: w Krakowie 
u apt.. Redyka, we Lwowie u J. Beisera ap t, w 
Wiedniu u C. Haubner* Engelapotheke Hot Nr. 6, 
główny skład dla Austryi. (231-19-50)

1m
m

przeciw gośćcowi, nieżytom, bólom 
ranom, nagniotkom, oparzeniom itd. 
Skład centralny w Par yż u ,  na ulici 
Neuve St. Merri, 40 i we wszystkich 
aptekach. (66 20

FORGET
używa sig % nięzawodryu 
łkutkism prr#«iw n e r w o ­
w y m  k s s a l o i n ,  fa a ta -  
<■«’' .  h o h l i t i z o w i ,  
b e s s e n n o i c l  i  w s z e l ­

k im  c i e r p i e n i o m  p ie r s io w y m .
Z ad* Wił a:a lekarzy i chorych. Ł»ż*«ks od 3ta 

wy wystarcza.
W Paryżu, ulica Vivisnse, 36; w spicce Dra Cha 

bis, -  w Krakowie w aptses p, J . Tssu zyńskiego 
i w aptece p. W. Eidyk*, — w Czernione*, h w ap­
tece p. Golichowskiego, — w Stanisławo wic w as,t 
“ F. Stechera (1219-4-;

D f. Bfto wmlgerm

wycigg roślinny
easy za poręc-ecłem gruntownie nawet za­
starzałe następstwa S4&s®s®gwi&ł;l«, osła- 
b.en a męskiego, polluoyi i r. p. w przecią­
g i 4 tygodni, wszelkie inne choroby tajać 
męzkie i Stńskie w najkrótszym czasie.

Fiassecz a 2 złr. w. a. wras z opisem 
atycia i korespondencja wprost za nadesła­
niem gotówki, przeka-em lub zaliczka na- 
eźytości. (666 35 50)
Dr. Sohvalger w llid sln  VII

S ; h 3 t t § L f a ! d g a g s @  6 6 .

Crodzleekl
Otrzymawszy wyłączne w Krako­

wie zas t ęps two  Fabryki Portland- 
Cementu w Grodźcu, zawiadamiam 
że w roku bieżącym będę w możno 
ści zadość uczynić wszelkim zapo­
trzebowaniom, otrzymując zaś dwa 
razy tygodniowo przesyłki cementu 
mogę zaręczyć tak za jego niezró 
w n a ią  dobroć, jakoteż i za świeżość.
W incenty W róblewski

W “  ‘
(S51-12-)

W£,
Monogramy

od złr. 1'25 za 50 listów i 50 kopert

© S3r
S ci

U i

l -
8
«8n

SKŁADY PAPKI 
F. Sitikieiicza

W K RAKOWI E,  
Rynek główny 39 

p rzy  A — B ,

ulica Grodzka 62.

a

B ilety  w izytowe
k la minute od 50 cent. za 100.

MEBLE
wyrobu własnego ś. p. Juliana K a­
lisza — są do sprzedania przy ulicy 
Długiej  pod L. 38 po cenach zna­
cznie zniżonych. (1501-2-3)

WTawnWninJest ®!OM1 piątro-
UU.WUl ńlilll wy, na 4 lokatorów, 

obok kościoła, w bardzo celnem miej­
scu, odpowiedni do założenia w nim 
sklepu lub innego rodzaju przemysło- 
wości, zaraz do sprzedania. Kopalnia 
węgla i miejscowy ruch przemysłowy 
nadaje sposobność do wszelkiej prze- 
mysłowości. Wiadomości udziela na 
miejscu w ł a ś c i c i e l  Paweł Larysz. 

(1464-2-)

VózM dla dzieci
w najlep szych gatunkach Z tfZ@loy 
9liZp§RSki$j na rysorach, konat uk- 

cyi amerykańskiej, polecam w naj­
większym wyborze i najnowszych 
f .s  nach po R ijtańszyeh OCBROlt; 
również materacyki i kołderki we 
wszelkich gatunkach. Ulustrowanc 
cenniki na żądanie franco. (1140 9 10)

Ignacy Rajal w Krakowie,
Rynek, linia A. B. L. 35.

NOIT SPOSÓB LECZENIA
anem ii, w ycieńczenia, słabości system u nerwowego, chorób 
kobiecych, braku regularności odpływ ów  m iesięczny cli, wad 
sercowych i mnóstwa chorób pochodzących z niedostatku i

zepsucia krwi, zapomocą

#

H M D  M i  s m p w o
Dra ADDIN80N

I KROPLI OSR&DZMĄOYOH
Dra SAMUELA THOMPSON.

Ta metoda leczenia jest bardzo prosta. Tysiące osób wyleczonych świadczą o 
ej skuteczności. Zaleca się szczególniej osobom, które próbowały bezskutecznie le- 
carstw żelazistych lub dawnych środków krew przeczyszczających. Niemasz metody 
eczenia, któraby się z tą porównać mogła, ile razy chodzi o przywrócenie 

równowag;! system u nerwowego i o powrócenie krwi żywio­
łów , których Jej brakuje. W krótkim czasie po użyciu tych środków apetyt się 
wzmaga, s i ły  powracają i chory wraca do zdrowia i normal­
nego życia.

W  Paryżu Avenue d’An tin, 12.
W K r a k o w i e  w aptekach pp. Trauczyńskiego i Redyka, w C z e r n i o wc a c h  

w aptece p. Golichowskiego. (1218-4-)

Neve ooeay powag lekarskich o wodzie gorzkie] ze źiódła Frano. Józefa,

M S "  uznanej za  najskuteczniejszą ze wszystkich wód gorzkich. ■____
C. h. Lekarz sztabow y D r. W ern er w  K rak ow ie  i „Nietjlko przy nporczywem

zatrzymania stolca sm  kuje niezawodnie i bez boleści, ale także stała sig środkiem regnla- 
jący n trwale prawidłowe Innkoyonowanie. Srpital garnizonowy w Krakowie 1 kwiet. 1879.“ 

Prof. Dr. v. Bamberger w Wiedniu: „Jestto jedna z najsilniejszych wód gorzkich, 
która nawet przy dłnżs em tiżywan a nie sprawia żadnych szkodliwych następitw.*

Droff. D r. v. L eu b e w  Brlang-en s „Skutkuje niezawodn e nie sjrawiająo żadnych cieU 
pień. Nawet w wypadkach użycia jej p;zy rozdrażnionej kiszce, skutkowała bez najmniej- 
Bzego bólu.11

D r. L orluier, D yrektor c. U. szp itala  w  W ied n ia , na W ied en in : „Zwróciła
na siebie uwag.j tym dobrym przymiotem, że nawst miernie używana sprawia niezawodny 
skutek bez boleści.*

C. to. zab ład  d la  chorycb Arcbs. B n d o lfa  w  W ied n iu , sprawozdanie z r. 1818: 
„Chory na organiczny błąd *erca pił przez mies ąc oodziennie srana po pół szklanki i przy 
ciągle jednostajnem łagodnem działaniu tej wody czuł ulga."

C.  to. Szpital pow szechny w (W iedniu, W o d d zia ł m rdycznyt „Osiągnięto 
wyborne skutki przy katarze żołądka i kistek, zatrzymaniu stolca, braku apetytu, przy za­
tamowaniu obiegu krwi, hemoroidach, bolfściach brzucha i chorobach kobiet." 

gST" Ostrzega sig przed n iep raw d ziw ą, z le lo n em i etyhietanai opatrzoną wodą
gorzką Franciszka Józefa. ______________

D j*tać można w KRAKOWIE u W. Uoldwtasera, Antoniego Hawełki, J. Wentzla, w apte­
kach K. Wiszniewskiego i E. Radlera, tndzież we wszystkich aptekach i składach wód mineral­
nych. — Pisma o źródłach itd. darmo rozayła na żądanie Dyrekcya w Budapeszcie. (1146-6-10)

Odpowiedzialny rządca Drukarni Józef Łakocińsld.


